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ii do 2. Rachunki płatne w środy. 


a a. pa. „padł 2 ARERR E | p 
Dymisja Sapiehy. 
r v » i 

Sejmowa komisja spraw zagranicznych na | ale jedynie i wyłącznie dlatego, że Sapieha w 
onegdajszem swem posiedzeniu wyraziła nie- | sprawie wileńskiej nie chciał iść ślepo i bez 
ufność nieobecnemu min. Sapieże. Sapieha od- | względnie pod komendę ks. Lntosławskiego i 
dawna dojrzał do upadku — i opinja komisji | ks. Maciejewicza. To właśnie, co było jedy- 
nikogo zdziwić nie może. Zwraca tylko uwa- | ną dodatnią rżeczą w polityce ks. Sapiehy, że 
gę niezwykła i niezbyt szczęśliwa forma, w | nie odrzucał zgody z Litwinami — to jedynie 
której nastąpiła rozprawa ż Sapiehą. 'Wyrok | wywołało wściekły atak endecji. Śląsk by 
zapadł w jego nieobecności, w chwili, gdy mi- | mu z łatwością wybaczyli — ale pewne skłon- 
nister spraw zagranicznych bawi zagranicą, | ności do tak ŻW. federacyjnego rozwiązania 
zajmując się sprawą Górnego Śląska i Wileń. | sprawy litewskiej — nigdy! | 

szczyzny. Oczywistą jest rzeczą, że p. Sapie- Ale na inną stronę tej sprawy trzeba jesz- 
ha musi niezwłocznie zaprzestać swoich zabie- cze e uwagę. Ni iemałą część winy, że 
gów i podać się do dymisji. W tem nie bẹ- ości dla p. Sapiehy zapadło 
dzie zgóla nie złego ani szkodliwego dla spra- ora. “iak chaotyczny, spada na  Prezy- 
wy polskiej. "Wiemy bowiem aż nadto - dó- , | denta Ministrów, p. Witosa. P. Witos wiedział 
brze, że Sapieha żadnej powagi i wpływu nie | | oddawna, że stanowisko p. Sapiehy, jest nie- 
ma, że przeto od jego zab:egów dyplomatycz- | możliwe do utrzymania. P. Witos mógł się do- 
nych Polska niczego dobrego oczekiwać nie | | myślać, że w takiej sytuacji p. Sapieha może 
'może. Ale chodzi nam o co innego: po Sa- | być obalony lada: chwila, 
pieże natychmiast na stoleu ministra spraw | wi zgóła o Sapiehę nie chodziło. Dlaczegóż 
«agranicznych musi zasiąść ktoś inny. P. Sa- | więc p. Witos już dawno nie pozbył się p. Sa- 
pieha wprawdzie zdobył się na taki genialny | piehy w sposób taki, jak to się robi w upo- 
kawał, że po ustąpieniu ze stanowiska posła | rządkowanym Rządzie w stosunku.do ministra, . 
"w Londynie, urzędu tego nie obsadził, nie wi- | który nie ma zaufania ani Sejmu, . ani Prezy- 
dząc nikogo godnego poza swoją osobą. Ka- | denia ministrów? Pozostaje to w ścisłym 
wał ten księcia-pana drogo "Polskę kosztowal,» związku z całą polityką „„gabinetową* p. Wito- 
wywołując w Angli, i tak nam niechęthej bez. sa, polityką poprostu fatalną. Od czasu ustą- 
mierne i pogardliwe ździwienie. Ale ze sta- pienia p. Wł. Grabskiego p. 'W 'tos palcem nie 
nowiskiem ministra spraw zagranicznych nię | ruszył, -aby gabinet odpowiednio zrekonstruo- | 
można robić takich ps'ch figlów. Mus: nastę: | wać. Mógł to nieraz uczynić — alę nie chciał. 


Zresztą p. Witoso- ” 


igi Uli — 


— pit gardlo.. 


Przemówienie tow. posła Dreszera w debacie nad uposaże- 
niem duchowieństwa. 


+ "Zamach na wiasność państwową. 


Wy soka Izbo. Jest tradycja w naszym 
Sejmie, że wszystkie wystąpienia ze strony 


| prawicy, wystąpienia, mające na celu klery-. 


kalzację w ten czy inny sposób państwa, wy- 


wołują nadzwyczaj silny opór ze strony lewicy. 
Do tego stopnia stało się to tradycją, że p. kol. 
Lutosławski już w obecnej chwili etc 


Frani mezkiego DAAE AaS praeit 


czegoś innego, czegoś, co pod względem etycz- 
nym, darują panowie to wyrażenie, stoi na 
tym samym punkcie widzenia, na jakim stali 
spadkobiercy Andrzeja Zamojskiego, procesu- 
jący się z rządem polskim o kamienicę na No- 
wym Świecie. Notabene, rzecz jest o tyle gor- 
sza, że autorzy ustawy, o której mówimy, nie- 
tylko zgłaszają pretensję w swojem imieniu 
do rządu polskiego i do Państwa Polskiego, 
| ale zglaszają pretensję nawet w imieniu in- 
nych wyznań. 

Art. 1 ustawy proponowanej mówi WyTa- 
| źnie o rozrachunku między kościołem . rzym. 
sko - katolickim, a Państwem Polsk:'em. 


Natomiast art. 4 brzmi: (Czyta). 
ważnia się Radę Ministrów do uregulowania w 
analogiczny sposób uposażenia duchownych 

| innych wyznań w stosunku do ogólnego wzro- 
| stu ać To znaczy, że jeśli w analog'czny | 


„Upo- 


pić niezwłocznie mianowanie nowego mini. | 
stra. A czy © to u nas tak latwo? Czy nie 


znajdziemy się w głupiem położeniu, że je- | tego Rządu, nie mającego myśli przewodniej i | Sroda dą y sal aw ja a 


den minister odchodzi a drugiego niema. 
Dlatego woielibyśmy. żeby nieunikniona 
'. wielce pożądana dymisja- p. Sapiehy odbyłą | 


| 
| 


(Umiał tylko skarżyć się na ministrów (Da- | Sposób ię ąda ęaczeosza, ana: 
| szyńskiego, Poniatowskiego), którzy uciekali z | a musi być podstawa tego uregulowania, czy- -| 
yńskieg ego), T a wenta fiy że jeśli w pierwszym punkoe ustawy jest 


woli. demokratyczno - reformatorskiej—twier kościołem katolickim, a Państwem Polskiem, 
| dząc, że on sam pozostaje na posterunku je* | | to uznaje się z góry, aprjorycznie, że takiż roz- 
dynie dla celów ogólno - państwowych. P. Wi j rachunek musi nastąp'ć. między wszystkiemi 


się w innej formie. Gdyby p. Stanisław Grab- | tòs nie chciał ruszać gabinetu, nie chciał w 
ski lub jego zasiępca p. Falkowski niezwłocz | nim nie zmieniać, nie chciał wyjść ze stanu 
nie po wybuchu powstania górnośląskiego „ biernego trwania, dopóki nie uzna, że może 
zwołali Komisję spraw zagranicznych, to za: | się już sam pódać do dymisji. -P. Witos za- 
żądanie wówczas dymisji p. Sapiehy byłoby: | poriniał, że, taka polityka—powiedziel' byśmy 


poważną manifestacją polityczną. Znaczyłoby | —bylejaka, taka polityka austrjackiego - „łort- 
polityką PA 


to: odpowiedzialność za to, 00 się stało, za | wurstela" ' nie jest 
wrogą nam decyzję komisji opolskiej spada ; nie jest wogóle żadną polityką, » 

na p. Sapiehę. Przeto — protest nasz wyra. | jest poprostu wygodnietwem, ` jest pie 
żamy i w ten sposób, żę usuwamy: ministra niem powszednich kawałków administracyje 
spraw zagranicznych. Byłoby to jasne i sta- nych. Rząd p. Witosa trzeszczał coraz bar | 
nowcze. Stało się jednak inaczej. (P. Grab- gziej i stał się wreszcie czemó — do niczego | 
ski i p. Falkowsk: komisji nie zwołali Bo tu zgoła niepodobnem, P. Skulski, minister 
/ mie było w grze żadnych motywów partyjnych spraw wewnętrznych. nie ma zaufania swego 
czy osobistych, bo przy takiem postępówaniu. 
nie byłoby można upiec pieczeni dla kuchni świadczenia politycznego Nar. Zjedn. Lud. po 
endeckiej. Byłaby tylko sprawa, istotnie i W | zostało w mniejszości. Podali się do dymisji 
najlepszem tego słowa znaczeniu ogólno-naró- | m, Grodziecki (po' zrujnowaniu * Min. aprowi- 
dowa.  Budecy woleli — jak zawsze — nadać zacji), p. Jankowski, obecnie otrzymać musi 
sprawie posmak intrygi. Od pewnego . czasu dymisję p. Sapieha, P. Nowodworski. 'jest 
ydążyli oni do obalenih Sap'ehy nie za” jego 
ajeudolność ; słabość charakteru, nieorjento- 
wanie się w stosunkach, pańskie niedbalstwo 
|| w rzeczach największej wagi, bezprzykładnie | 
_ |iskkomyślną gospodarkę woMiń. spraw zagra- 
| „iczmych i naszej służbie dyplomatycznej, —, : 


ty marazm. | 
Nareszcie musi ustać ten fatalny stan rze- 
czy. Musimy mieć: Rząd, a nie jakąś rozkleko- 
tana machine w wieczhum „stanie dymisji“, 
huztesonatn aaisan, 


stronn'ctwa, skoro jego zdanie w. sprawie 0- 
R P | chunku 


ciężko chory.  W-Rzadzie Neri calkowi* | 


wyznaniami w Polsce a Państwem Polskiem. 
To jest, wydaje mi się, rozumowanie cal- 
kiem logiczne, bo inaczej art. 4 o ile nie jest 
| tylko demagogją i chęc ą pozyskania posłów | 
: innych wyznań nie powinien się znaleźć. 


Dziedziczen'e po złodzieju. 


Ale przejdę do istoty rzeczy, do wstępu do 
art. 1 do owej podstawy faktycznej całej usta- 
wy. . (Proszę: panów, gdyby była mowa o tem, 
że na: skutek uregulowania przez Konstytucję 
stosunków między Państwem Połskiem, a Ko- | 
ściołem rzymsko - katolick m, należy na conto 
| przyszłej należności wypłacić pewien dodatek | 
| drożyźniany duchowieństwu, wtedy przedsia- | 
| wiciele prawej strony Izby, popierając takie | 
į stanowisko, słaliby na stanow'sku Konstytu- 
gs Z chwilą kiedy przechodzimy do rozra- 
musimy sprawę postawić inaczej, mu- 
simy zastanowić się nad pytan'em, jakie uczy- 

nił przed chwilą ks. poseł Lutosławski posłowi 
 Putkowi—czy można dziedziczyć po złodzieju. 


| Jeśli chodzi o to dziedzictwo święte ko | 
ścioła katolickiego, to przecież do niego ae 
ża także ; te dobra pojezuiekie. które stano 
wiły podstawę pierwszego ministerjum oświa- 
ty w Polsce, to jest Komisji Edukacyjnej (ks. 


Lutosławski; za zgodą papieża). Ja nie wiem, | 


jak to było z tą zgodą papieża, ale mam wra- 
żenie, żę za zgodą papieża były również czy- 
aiaee i wm 9 p0, TA 2 


erig Jesli chodzi ks. 
zgodę papieża co do postępowania rządu re- 


syjskiego, to ja mu ` przypomnę- wspanialy 


„obraz rozmowy Kordjana z papieżem (ks. Lun 
tosławski: to jest. poezja). (Prawda, że to, jest 


poezja, ale ta poezja jest duszą narodu, i na- 


ród'w te rzeczy wierzy. Jeśli chodzi o prawo 


międzynarodowe, to nie wiem, czy św. kościół . 


katolicki i głowa jego papież mógłby ze zło- 


"je. | dziejami utrzymywać stosunki Proszę przy- 


-| pomnieć sobie fakt, że niè było w ciągu ist- 
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nienia caratu ani jednego okresu, ażeby jakiś ae? 


| nuncjusz nie był w. Petersburgu. (Głosy: Co, 
| kiedy to było? A to się pan zasypał). O prae- 

praszam, zaraz parom przypomnę. 
np. nuncjusza papieskiego na koronacji Miko- 
łaja II-go (Głos: E, to był tylko jeden wypa” 


Powiedziałem o użnan'u przez św. kościół ke- 
tolicki caratu rosyjskiego i obecności nuncju- 
sza, stwierdziłem to i nikt m: tego nie zaprze- 
czy. A stosunki te* były tak bliskie. Pierw” 


imie po powstaniu, 


przez Rzym. 


Czy interes Kościoła ma iś6 przed REE 
Państwa. 


Idźmy dalej. Księża z tej strony kiy zma. 


| ją bardzo dobrze działalność ks. metropolity 


Szeptyckiego, którą każdy z was pdnowie po- 
| tępia, ale-żademz was nie będzie śmiał i nie © 
| będzie mógł zaprzeczyć temu, że jednak me | 


tropolita Szeptycki działa w porozumieniu ze 
i Stolicą Apostolską. I te wielkie plany nawrór 
| cenia Rosji i-Ukrainy na.unicki katolicyzm, 
które zaczynają przybierać bardzo niebezpie- 
czny charakter dla Państwa Polskiego, tworzy 
się za zgodę Stolicy . Apostoliskiej i ponad 
głową Polski podaje się rękę Rosji. A wi 'ęo— 


Polsce zgłasza się rachunki, te, których nie- 


| śmiało: się zgłos'ć . rządowi rosyjskiemu, które- 
mu ani na p'ęć minut nie śmiało się ostro po- 


Weźmy 
dek). Właśnie mnie chodzi tylko © wypadki. 
szy raz car rosyjski składał wizytę w "Watyka- 


To św'adczy © tem, że 
wszystko co się działo w Rosji, było uznane 


| stawić w sprawie prześladowań, — ale Pob = > ra 


sce nie zdaje się sprawozdań z akcji pseudo- 


unickiej, wyjątkowo szkodliwej i przykrej dla 
Państwa Polskiego, nie daje s: ę również spra- 
wozdań z upoważnień, jakie się daje metro- 


policie -Szeptyckiemu, jakie się daje jezuitom 


| dla robótek nawet u nas na kresach. 

«Proszę. panów, w tych „warunkach żądać ja- 
| kiejś pomocy specjalnej, pomocy w tej formie, 
| by pieniądze dostały się do rąk księży bisku- 
pów: to jest żądać nic innego, tylkó tego, że” 
by część tych pieniędzy poszła do Rzymu na- 


Świętopietrze, ażeby ze Świętop'etrza poszła do 


rąk duchowieństwa na robotę w Rosji. (Głos: 
dla dzieci). Nie wiem, jak ksiądz może mó- 


wić o dzieciach, gdy ks. Szeptyck jeździ po 


Europie nie w sprawach pedagogicznych. 0- 
tóż w tym punkcie sprawa jest postawiona eu- 
pełnie fałszywie nawet z punktu widzenia pre- 
| wnego. rozrachunek między Kośc'ołem a Pol- 


analogicznej zupełnie sytuacji wobec 
 bierców Zamojskiego sąd polski zdecydował, 
sąd. na który się zawsze powołujecie, uznał za 


i rzecz słuszną, niepożądaną i wręcz szkodliwa 


| ską już na podstawie przedawnienia stanow, 
| czo został uregulowany. Rozrachunek takt w 


zu 


- dze wykonanie tej ustawy, jeżeli ona przej: 


|. finansowego działania całej 


|. 7 musielibyśmy stworzyć paragraf, mówiący, że 


epiakopatu podlegać będą kontroli Tzby Kon- 


SA czy gą prawdą te inf 
w pismach, co do olbrz mich sum, jakie mają. 


> chciałbym, ażeby ksiądz referent w tej sprawie. 
` się kategorycznie wypowiedział, bo te rzeczy 


, jèm i policją. 


“Tik nieetyczną. 


Zamojskiego, to jest sprawiedliwa w stosunku 
do kurji rzymskiej, dla tej przyczyny, że etyka. 
jest tylko jedna. (Ks. Maciejewicz: O etyce 
zaraz pómówimy): Co do części 2-ej, to chodzi 
o tem ustęp, który mówi o cgólnej wypłacie 
biskupom. Pomijam już kwśktję zużytkowania. 


| tych sum, co do Pra kontroli kościół kato- 


` Jieki nie przyjmie. Ale chódzi mi jeszcze © 
rzecz jedną. To, © się nazywa walką klaso 
wą, jest również wśród robotników, jak wśród. 
księży. Wystarczy tylko pocichu pomówióć 4 
_ wikarjuszem © stosunki do proboszcza, pomó- 


wié o tym bardzo ciężkim bycie wikarjusza, 


niejednokzoinie obdzieranego ze skóry przez 
proboszcza, żeby, zdać sprawę ż tego, czem bę: 


dzie. Od biskupa pójdą pieniądze do dzieka- 


na, od dziekana do proboszcza; ale czy od pro- 


_Jboszcza dojdą zawsze do wikarjusza, w to bar 
dzo wątpię, 
5 Wydatki muszą być kontrolowane. 
Jeżeli istotnie księża katoliccy, jako u- 


rzędnicy stanu cywilnego, mają 
„od Rządu pensję, to powinni otrzymywać jako, 


urzędnicy, to znaczy my powinniśmy mieć tu 


ustawę zupełnie szczegółowo omawiającą wy” 
kążdego funkcjonarjusza i każdy 
osobiście winien pensję otrzymywać. 

A Jednakże, proszę panów, konsekwencją 
dalszą wypłaty przez Rząd Polski pewnych 
sum na instytucję nie państwową, jest podle- 
ganie tej instytucji ‘Izbie Kontroli Państwa. 
Jest rzeczą jasną, że jeżeli państwa pieniądze 
daje, to musi sobie zastrzedz kontrolę nie tyl- 
ko zużytkowania tych pieniędzy, ale kontrolę | 

instytucji. Tak 
się dzieje stale i panowie tego ściśle 


prze: 
_strzegacie w stosunku do każdej instytucji kłó- 
ra pieniądze od państwa bierze. (Ks. Luto- . 


sławski: oburzacie się, jeżeli idzie o ioope |. 
ratywę kolejową). Nie oburzamy się wcale i 


nawet ksiądz może prowadzić tę kontrolę je | 
żeli potrafi. Dlatego konsekwencją takiej nsta- | 


wy jest poddanie Kościoła kontroli, . a SE 


wszelkie rachunki parafji i wszelkie rachunki 


troli Państwa. Mając gwarancję, że księża, 
jako urzędnicy będą mieli tylko pensję od 
Państwa, że nie będą liczyć na inne dochody, 
moglibyśmy głosować za taką ustawą. 
a 5 „5 ta" Apetyty kleru. 
` Jest jeszcze jedna rzecz ważna. Nie wiem, 


cje, które się okazały 


być wypłacane kardynałom, biskupom i księ- 
om. 'Nie wiem, ile jest w tem prawdy i 


«w. tej formie pozostać nie mogą. Informacje, 
które ukazały się w prasie, mówią, że kardy- 
nałowie mają mieć wynagrodzenie trzy. razy 
. większe, hiż Naczelnik Państwa; wydają mi się 
` one fałszywe: chyba tak daleko apetyty bisku- 
 pówi księży mających bądź co bądź poboczne 
- dochody, mie idą. „Chciałbym, ażeby zaprze- 
.czono tej informacji i dlatego, że moglibyśmy 
się zorjeniować, o jakie sumy w tej „ustawie 
chodzi i 


; Jesli tak jest. jak pisma podają, to chodzi 


o sumy nadzwyczaj wielkie i byłoby. daleko. 


lepiej, aby pieniądze tę wydać na szkolnictwo. 
W tym względzie muszę zwrócić uwagę na to: 
gdy u wojewody lubelskiego zastanawialiśmy 
się nad kwestją szkolnietwa na kresach, oka- 
"zało się, że przez cały czas istnienia Państwa 
"Polskiego, z 40 i kilku szkół w pow. chłem- 


skim odbudowano 7 dla tej prostej przyczyny, : 


że Rząd polski nie ma pieniędzy. Jeżeli zda” 
my sobie sprawę że oświata znaczy bardzo du- 
"ła nietylko dla nas, ale i.dla kościoła kato- 
lickiego, to mam wrażenie, że byłoby. rzeczą 
lepszą i zdrowszą, żeby kościół katolicki. tych 
_ B0O-rublowych dotacji zrzekł się i tale 
dze przeznaczył na szkolnictwo. 

ŃBO ry PRE EPC KARA G ZE a a a a a a 


Mały feljeton. 
Wawerskie i niewawergkie „boby”. . 


Adwokat . Ch. opowiedział - przed paru 
„dniami w „Kurjerze Warszawskim“ przygodę, 
_ jaką miał niedawno pod Wawrem że złodzie- 

Była to przygóda- wyborna nie 
tyle ze względu na p. Ch., którego kosztowała 
ona 40 tysięcy mk. oraz kilka pierścionków, 
ile ze względu na złodzieja, który te tysiące i 
- te kosztowności z miłą chęcią zabrał, oraż ze 


-zachowała się o tyle na podobieństwo 

bów“ (przydomek angielskiego preia Pkg 
dle „boby“ odznaczają się sławną flegmą i 
spokojem. Różnica tylko między „bobem* a 


= policjantem wawerskim i niewawerskim pole- 
s gana tem, że „bob“ z tlegmą łapie złodzieja 


a policjant wawerski i niewawerski z flegmą 
Przyjmuje wiadomość 0, kradzieży i „nie sprze“. 
wia | złu”. 

4 „A wygląda to mniej wiecej w sposób a: 


„Okradziony. pobity, względnie poraniony 


wę >, oburzon, albo przerażon; 
RZE cy. a p! y 
phi e policajii Zostałem dkradzióny 


a ke "A to ciek 7 
| Czy to mo ia TAR odpowiada p. policaj. 


Tak ta rzecz zostala Osą 
dzona. To, co jest prawdziwe w stosunku do 


bo i — Znajdujesz się pan w lo- 
DAE OPON * 
Ależ panie, r Sae 


. względu na policję; która wobec tej wrecz ! 


MOBOTKIE”, sobota 14 maja 1921 z 


= Jakto, panie? Kwadrans temu, na. 
szosie napadł na mnię opryszek i grożąc re- 
wolwerem zmusił miie do oddania wszystkie- 
go. ĉo miałem przy sobie. 

* Przepraszam — odpowiada srawerski 
albo niewawerski „bob“ — nie oddał mu pań | 
wszystkiego, albowiem zostawił panu ubranie. 
|. — Pan żartuje, zamiast wydać rozkaz ści- 
gania opryszka. Zabrał mi ostatnie pienia- 
dze. Jestem nędzarzem. E 4 


Ach, Jaat pea nadaspa tt Mah m 
wie okiem bob wawerski albo nie: | 
Fiu, fiu! Pan. jest może włóczęga? | 


zwawerskci. 
Woła pan: „lapaj złodzieja”, żeby od siebie 
odwrócić uwagę. Hę? | à 
Okradziony, pobity albo, poraniony oby” 
watel wpada we wściekłość. > 
— Czyś pan zwarjował? "Bf 
sięgam panu, że kwadrans dni. 
A 0 = "a „Dob“ wawerski al- 


enh. pansa- anin. nah. Nic 
— 


albo sewzwewt 
erai się do drugiej iz- 
by w PORti kani za piórem, potem przypo- 
mina sobie, że pisze kiepsko, wysyła tedy ko- 
legę innego, kolegę posiadającego tę umiejęt* 
ność. Mija kwadrans jeden, drugi, trzeci, 0 
„kradziony drży z gniewu i zdenerwowania: 
 — Ależ, panowie, czy ja znalazłem się. ma 


ye Mine, yć 4 czy. "W instytucie głu- | 


_choniemych? 

— To warjat! — mruguął okiem sob 
do swego kolegi. 4 

— Ależ złodziej ucieknie... 

— Nie furbuj się pan o | niego — powita- 


INTERPELACJA, 


Postów Związku Polskiej Partji Socjalistycznej | 

do pp. Ministrów Spraw Wewnętrznych i. 

Spraw 'Wojskowych w sprawie systemu pror.. 

wokacji,. z wianego przez organa. defensy- 

wy M. S. oraz w sprawie zatrudnienia da- 

wnych szpiegów z czasów istnienia państw za- 
_ borczych w służbie Państwa Polskiego, 


ty 0 zbródnie z art. 157 Kod. Kar. z0- 
stało ujawnionem, że niektórzy świadkowie, 
którzy do niedawna pełnili służbę szpiegow- 
ską na rzecz Rosji lub. Niemiec, obechie są 
kónfidentami i urzędnikami pewnych urzę- 
dów polskich. 

T tak: Jółot Hota, syi Michała —-. upra- 
wiał szpiegostwo wojskowe w Galicji na rzecz 
Rosji jeszcze w latach 1908 — 10. W roku 
1915 z polecenia sztabu II my rosyjskiej za- 
łożył szkołę | "w Zbuczynie pod 
Siedlcami i z absolwentami tej szkoły wyje- 
chat w lipcu 1915 r. do Kopenhagi, skąd mieli 
szpiedzy za paszportami niemieckimi 
chać do Niemiec. W Kopenhadze została ta or- 
ganiżacja rozkonspirowana i częściowo dosta- 
ła się w ręce Niemców. W Kopenhadze wysies 
pował Hertz jako dr. Katz. 

"Z zeznań świadków Wilinera, Jana Go- 
rżechowskiego i Tynichiewicza Aleksandra 
wynika, że Hertz był agentem ochrany rosyj- 
skiej i pozostawał w stosunkach z rotmistrzem 
żandarmerji 


rosyjskiej _ Gielimbałowskima i 


Sekcji bezpieczeństwa M. 8; een ną 

Aleksander Tynichiewicz byt. w chwili 
wybuchu wojny oficerem To”. 
syjskim í równocześnie "ma rzecz 
Niemców. Od listopada 1915 r. pracował aż do 
wypędzenia Niemców w niemieckiej policji 
fo riamn etwa hi wina dg: 
działach i pozostawał w ścisłych stosunkach 
z osławionym Pokrzywniekim. 

Obecnie Tynichiewicz jest urzędnitciem - 
"Sekcji Politycznej Min. Spraw - 

Tomasz Artl — którego zeznania na Toz- 
zz gen był od listopada 1915 r. u 


< Woly handel w 


ii wyniki. nude zmianą pólityki 
sósgodarcze rządu bolszewickiego? Pytanie 
niezmiernie ważne, ale trudno na nie jeszcze” 
dać dostatecznie udokumentowaną odpowiedź. 
Po pierwsze, czas doświadczenia jest zbyt 
krótki, a powtóre pisma bolszewickie Biowet 
nie o tej materji piszą. 

Jednakże już wyraźnie zatysowiśje się 
tendencja rozwojowa. Jest to, jak łatwo można 
było przewidzieć, niesłychany wzróst spekula- 
cji i wugóie bandlu prywatnego, Wiprawdzie 
rżąd sowiecki wydał dekret o kooperatywach, 
mający na celu oprzeć wymianę na zasadach 
współdzielczości nabywców. Ale dekret — de- 
kretem, a życie — życiem.  Kooperatywy w 
Rosji zestai? przez sowiety sprowadzone do 


i roli pomocniczej, przy podziale produktów, 


— Przedewszysficiem piszemy pro- 
paR 


Nagle wpada do urzędu jakiś aid > 
przerażońy, drżący, zadyszany, ©. 
-œ Panowie! Matko Boska! Qmai mnie 
nig zabi. Ograb'li mnie. Policja! Ratunku! 
— Kto? — woła pierwszy poszkodowany. 

--— Drab jakiś z rewolwerem... 

, — Gdzie? : ES 
— Na szosie pod lasent.. |; 
— To ten ŝam? Pra 

= Ale „boby” wawerskie i niewawerskie 

niewiel sobie z tego robia. Z tlegmą an- 

i "przyjmują. te wiadomości. 

Jak pisze adw. Ch, na szosie pod. Wa- 

-wrem w ciągu godziny okradł w tem sposób 

jeden uzbrojony opryszek trzy osoby, przy do- 

| skonałej obojętności zawiadomionej policji. . 

Zlodziejaszek był to widać dobry psycho- 
log, znający obyczaje naszych „bobów* wa- 

| werskich i niewawerskch. Kiedy mu się u- 

„dało raz, powiedział sdbie: „do trzech razy 

sztuka” i zanim policja wawejska zdecydowa- 

a się cokolwiek przedsięwziąć, trzy razy opo- 

trzech „letniaków”. 


Wanui mają podobno. wysłać do „męża sil- 
nëj reki“, p. Skulskiego, delegację z podzięko- 

waniem i tak znakomicie zorganizowaną po- 
liefe. Zarabiają na tem doskonale, bo kto 
"wynajmie mieszkanie i złoży zadatek, woli go 
stracić, byle nie narazić się na historję, ka 


0... opisał adwokat Ch. Ale frajerów jest 


jaw:ają się inni i po pierwszej kradzieży re- 
zygnują z letniska i tracą zadatek. Tak w 
kółko. 
= a I tak złodziej służy paskarzowi, paskarz 
złodziejowi, najlepiej zaś „wychodzi ną tem 
„letniak* wory powietrza... mo i sława na- 
: Zysław. 


RE UJEAGYK 


— Amiel ojc | miej ojej. 


| padsikiem „feldpolizei" w Warszawie aż do 


| wypędzenia Niemców, Był w ścisłych stesun- 
| z Pokrzywniekim. Obecnie jest komisa- 


„feldpolizei* w Warszawie od 1 Packa 1915 

r. do 30 kwietnia 1918 r., która zawiera parę 

set nazwisk Polaków, stojących na ai 
apołecieńatiresi: 


toe mdf ooo ze 


za GL 'Przed dwoma tygodniami toczył się w 


gat przed sądem przysięgłych proces 


przeciwko komunistom. W procesie tym na 
publicznej rozprawie wyszło na faw, że unzę- 
dnicy defensywy D) O. G. Kraków oraz agen- 
ci tej defensywy dopuszczali się prowokacji i, 


| towarzystwa i wśród robotników, urządzali z 
nimi pod Krakowem tajemne zebrania, na 
nich rozdzielali między zbałamuconych robot. 
ników prasę komunistyczna i takież odezwy, 
a następnie sprowokowanych w tèn sposóh ro- 
botników aresztowali i oskarżyli przed sądem 
o komunizm. < 

Zeznali to i przyznali się do tej prowo- 
kacji słuchani na tej rozprawie jako świadko- 
wie poruczńik Żamisk i por. Przyczynek, tło- 
macząc się, że dopuszczal się tej prowokacji 
„W interesie Państwa”, 
è „Podajemy te suche takty bez komentarzy 

o omości rządu i zapytujem OT E 

Ministrów: r sei 4 

1) Czy są skłonni zażądać beiji 
aktów owych spraw tu przytoczonych, aby zba- 
dać stan rzeczy i następnie udzielić Sejmowi 
z | ssak tych aktów autentycznych wyja- 

"By Jak pogodzą z interesem i powagą pra- 
eni Państwa Polskiego, by w najwyż* 

szych urzędach eentralmych zatrudniano o0so- 

by, które dawniej pełniły służbę iii 


prowokacji uprawiany przez poszczególne 

działy defensywy był podstawą urzędowania 

podwładnych im organów. 

£: 8) Ozy gotowi są pociągnąć do odpowie: 
surowej winnych a z urzędów swo- 

sh ponosić osoby, które urzędom tym a więc 

także Państwu Polskiemu wstyd i szkodę przy- 

noszą. 

Warszawa, dnia 18 maja 1021 r. 


Rosii sowieckiej, 


dostarczanych przez, państwo, Śtraciły wszel- 
ką samodzielneść, wszelki własny zakres dzia- 
łania — i cczywiście musi minąć sporo czasu, 
zanim stworzą aparat potrzebny do nowych 
zadań. Zresztą wątphwe jest, czy sowiety rze- 
apa pozwolą im na samodzielność. Ale 
sprawą organizacji jest inna, czysto maż 
tótjiinej natury, Kooperatywy nie mają © 
dawać wzamian za produkty rolne. Dziś. bò- 
wiem żadnych własnych warsztatów i fabryk 
nie posiadają. Dekret pozwala im warsztaty 
przemysłowe zakładać, ale jest to znowu kwe- 
stja CZASU, nie mówiąc już o możliwościach 
technicznych. Również wedlug dekretu, robot 
nicy mega wyroby, Które otrzymują, jako 
część płacy, sprzedawać za pośrednictwem ko- 
cperatyw, Ale wolą to czynić wprost osobiście 


Właściciele willi, . domów i chałup. pod, 


podszywając się za komunistów, wchodzili w; 


w interesie państw . zaborczych i by system 


z 
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-jë wymieniając, bo nie mogą i nie chcą eze 
kaé. A przy takiej prywatnej wymianie roze 
wija się natychmiast Handel, występują pośre- 
dnicy | spekulanci, którzy mają naturalną ol- 
brzymią przewagę gospodarczą. 

Barózo ciekawe są feljetonowe obrazki 
Npewenskiej Prawdy“, z 3-go kwietnia, o 
pisujące cbecny legalny handel rosyjski w so- 
wieckim ustrojw Na wsi nastrój uroczysty. 
Wszyscy wyc-ągają z ukrycia pochowane giei 
miopłody — i jadą do miasta, Po drodze ogla- 
dają się, czy im tych skarbów nie Aie 
nie. Jadą spokojnie z radością wolnohandlo- 
-wa w sercu. W póbliżu miasta podchodzą do 
wozów jacyś ludzie, którzy proponują hum 
towne nabycie wszystkiego, co chłopi wiozą, 
a w zamian oliarują pieniądze albo fabrykaty, 
Interes ubity, „Dierewienskają Prawda* do 
daje do tego następujący naiwny morał: „Chto: 
pi dowiedzieli się później, że kupujący byli ta 
spekulanci, i zdecydowani są nie dać się dru 
gi raz nabrać“, Poczciwi komunistyczni kmioż 
kowie! Oni nie wiedzieli, że ludzie, czekający 
pod miastem na wozy chłopskie; i kupujący 
hurtem wszystko, oo jest na tych wozach — 


dowiadują i przyrzekają, że staną się dobrymi 
„komunistycznymi sprzedawcami”. Takiem 
bajeczkami pocieszają się bolszewicy! 
A inne znowu pismo bolszewickie podaje 
taki obrazek. z- Noworosyjska: 

— Za ile tęn zając? 

— Co mi po twoich pepierkach! 

— No, a na wymianę? 

— Odzież mam... . ~ 
„> Więć czegóż chcesz? ` 

— Daj złoto albo srebro. 

Na innym wozie chłopka wiezie równietł 
zające. 
— Co chcesz za zająca? Dam gorset albo 
— Nie, to mi nie jest potrzebne. Chcial 
bym parasolki. dla córki. 
Albo znowń inny chłop. Chce on „małego 
Pie do noszenia ną ręce* albo pertum, 
tp 
Oczywiście tego rodzaju naiwna pierwot 
na wymiana jest niemożliwa. Nad sytuacją pa- 
nuje kupiec, który będzie miał i papierki, i 


Zaprawdę — „Socjalistyczna Republika” 
z dyktaturą proletarjatu! . 


Kronika polityczna. 


wiiądomości, iż minister + 


Journal“ oświadczył się za przyłączeniem G. 
Śląska do Niemiec. Minister Benesz żadnega 
interwiewu przedstawicielowi „Neues Wiener 
Journal* nie udzielał i pismo 'to żadnego jme 
terwiewu też nie opublikowało. Również zu“ 
pełnie nieugruntowaną jęst wiadomość jakoby 
rząd Rzeczypospolitej Czecho-Słowackiej zas 
proponował w sprawie G. Śląska swój arbi* 
traż i jakoby domagał się mandatu na obsa- 
dzenie terytorjum piebiscy towego. 


Rząd buki wyznaczył skład delegacji 
dła rokowań gospodarczych z Polską. Preze- 
sem del. będzie poseł nadzwyczajny i min. peł- 
nomocny w gc aj Florescu. "Wyjazd de- 
legacji z Bukaresztu do ey nastąpi w 
dniach najbliższych. 


$ 
* 


TAON? spodziewany” jest w PoŻÓGNE 


Dziś chargé SĄ A Dnia © 
Polsce, p. Maxa, wręczy Naczelnikowi Państwa 
swè listy RIAT 


Klub postów żydowskich przy ya 
wej Radzie Naczelnej rozpatrywał sprawę ro- 
kowań polsko - żydowskich i doszedł do prze- 
konania, że przez czas rokowań sytuacja i Ży- 
dów w Polste nie poprawiła się, wobec czego 


Jewestji żydowskiej w Polsce i chętnie przyj 
mie wszelką rzeczową próbę 
wiedząc. że usunięcie prześladowań leży za: 
równo w interesie Państwa Polskiego jak z 
narodu żydowskiego. Podpisali oświadczenie 
dr. Weinzieher, dr. Thon, dr. Rozenblat, Farb" 
stein, Hartglas i Grisbaum. 


W Min. Spr. waj PSE wiadomość, 
że dn. 6 b. m. około wsi Teleszowice pod Ro- 
biezewiczami zamordowana została w ohydny 
spósób przez straż graniczną sowiecką ks. Krys 
styna Drucka-latbecka, lat 22. Ks. Dr. miala 


paszport z wizami polską, francuską, angiel 


ską i sowiecką.. Sw" została na emer 
tarzu w „08 


to spekulanci! Oni się dopiero później o tem _ 


u. S. Z. otrzymało depeszę, że min. Sar 
pieha przyjechał do Paryża. Powrót jego do“ 


klub rokowania zrywa. Klub w oświadczenia 
swem zaznacza, że gotów jest pracowań 
ze społeczeństwem polskiem dla uregulowanid 


porozumienia, . 


o." 
z» 
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Obrady 


- Besja trzecia, — 


[Ponurem tchnieniem średniowiecza po: 
wiało w Sejmie, kiedy ks, Lutosławski w nie 


poczytalnym zapale fanatyka żądał dla Ko, 
ściuła katolickiego w Polsce praw i przywile- - 


p BUDO NEA 02% DA ky: 


adi kościelna wyłoniła się z okazji” 


projektu ustawy o dodatku drożyźnianym dla 
duchowieństwa czymsko - katolickiego z tunm- 
jduszów państwowych. Wedle projektu komi 
eji, opartego na Asta nagłego wniosku 
Zw. Ludawo - . fundusze na ten cel 
przez Radę Arim (a nie uchwałą Sejmu) 
przeznaczone, mają być przekazy” 
wane biskupom, którzy wedlug swego widzimi- 
się, bez żadnej kontroli rozdzielaliby je wśród 
duchowieństwa swych djecezji. Projekt usta- 
wy potrąca mimochodem i o stosunek Pań- 
stwa do Kościoła, przyczem wyraźnie przebi- 
(ja tendencja ochronienia dóbr kościelnych 


przed zaborem na rzecz Państwa, a mawet 


errotu dóbr państwowych, b. kościelnych, 
skonfiskowamyćh przez mądy zalboncze. Re- 
ferent komisji ks. Lutosławski pizedstawił u- 
stawę, jako sprawę drobna, zupełnie niewin- 
DĄ. bez wielkiej dyskusji należy uchwa- 
lié. Dopiero mówcy lewicy, tow. . Dreszer, 
, pos, Putek i Smola. wykazali wielkie uielbez- 


SOC, yje kier. osiadły na dziesiąt- 


cy morgów ziemi, po licznych fòl | 


e 0Ę-0 wk kr m ete. 
a AA mówców œ lew! wywo 
laly meplikę księży-posłów. 


wojnjącej, wyuzdanej napaści na wszystko, ©0 
nie choe być uległym sługą Rzymu. Z pianą 
na ustach, z furją niepoczytalnego maniaka 
_rruoal się sejmowy Torquemada na trybumie 
sejmowej jakgdyby skrzydlą nietoperza roz- 
postarły się nad Izbą. ,, Kościół jest: niezależ- 
ny, WO mie podlega niczyim . prawom, 
"prócz awoim. Może 


zwać żądać 'wsżystkiego, na- 
pzy; kpyrar ss aj step rozy ery R 


mem. Biskup pak starostą. ? 

Interesy państwa i obywateli, skarb, ma- 
jatek państwowy — wszystko ma leżeć u stóp | 
wszechwładnego kleru.. katolickiego... Oto | 
sens przemówienia „czannego jakobina”, „bol- 
szęwika w sutannie”, „agenta. Kunji rzym» 
skiej”, jak w okrzykach, które padały przez . 
cały czas przemówienią z lewicy, nazwano. ks. 
Lutosławskiego. A im ostrzejsze wyrazy. pa- 
dały pod adresem  zuchwałego księdza tem | 
większym fanatyzmem i nienawiścią pałały 


_ Jego słowa, wywołując u większości. posłów 


` 


_ Sejmu wybuch oburzseuia. Z lewicy zerwała 
"się burza okrzyków. Prawica milczała; mikt 
a miał odwagi wystąpić w obronie dzikiego 
siedza. 
Mowa kg Lutosławskiego odniosła ski- 
tek ten, że nawet'chadécy głosowali za odesła: . 
pa ustawy z pernios do komisi. Było 
to przemówienie jedno z „najbardziej podbu: 


rzających Pane klerowi” | jak słusznię mę | 


wołał tow. 


AG SZEZÓ Interpelacja ważą | 
fit między innemi posłowie P. P. S. w sprawie sy- 
pr oD; dał away 


wyalychaja BOJO. oto © 
vba SPIS LUDNOŚCI. 


Po reteracie ks. Sobolewskiego. przyjęto w 
drugim i trzecim czytaniu nowelę do ustawy 0 
statystyce administracyjnej. „Według tej -noweli 
_ spis ludności odbędzie się 80 wtześnia b. Y., Na 
stępny 31 grudnia 1980: x dalsze ©o. lat 19. Ko- 
_ misja skreślila w projekcje rządowym art, 1, ‘któ 
"ry podwyższał kary a niedostarczęnie qrawdzie 
wych dat. rza LEN VON 

O UPOSAŻENIE DUCHOWIEŃSTWA. 

Przystąpiono. do sprawy uzupełnienią uposa- 
ženia duchowieństwa katolickiego. Ą 

Ka. Lutosławski, referent komisji Skarbowo. 
budżetowej, domaga się' przyjęcia” ustayy, Której 
mocą do czasu ustalenia głostwku Kościoła Rzym- 
(sko - Katolickiego do Państwa Polskiego i rozra- 
chunku między niemi w drodze układu ze Stolicą 


Apostolską — wszystkie wypłaty, dokonywane z 


jakiegokolwiek dotychczasowego tytutm prawn 


na utrzymanie duchowieństwa katolickiego, urzę- . 


dów kościelnych i seminarjów duchownych, z fun- 


dugzów bądź państwowych, bądź pnzez Państwo . 


administrowanych — ulegają na rachtmek tych sa- 
mych funduszów uzupeinieciu drożyźnianemu ze 
Skarbu Państwa, w rozmiarach. odpowładających 
ogólnemu wzrostowi płac 


l 


zamachem 
przy okazji opowiedział w ja- 


"Pica: w osi 10 GENAN inka © uke ta: 


aED OTILE 


se: jmowe. 
Pos. edzenie 226, 


Wypista tych uzupełnień, POM oddziel- 
nie dla każdej djecezji, -będzie dokon ry- 
czałtem Ijecezjalmym na ręce odpowiedniego: Or- 
dynarjańw Biskupiego. 

AR P. $moła (P. S. L. Wyzwolenie). Ustawa | jest 
„piedostatecznie opracowsna, dlatego nasz . 
sie. dqimaga się odesłania jej do rewizji. Bliższe | 
wykonanie ustawy pozostawiono Rządowi, a względ | 
mie biskupom, co jest rzeczą . Dalej 
powiedziano, że potnoe otrzyma całe duchowień- 
stwo, ‘tý mczasem wiadomo, że wielu proboszczów 
ma święlne; uposażenie. Tnwalidzi, zdemobilizo- 
wami, wełowy po żołnierzach, hauczycielstwo cier- 
pią niesiychaną nędzę, bo ekarb dla mich niema 
pieniędzy. Jakieżby to wywołało zgorszenie, gdy- 
by m puslłego naszego skarbu miano tyle dawać o- | 
sobom, kire mają własne potężne fundusze. 

P. Wittek wyraża przypuszczenie, że stronnie 
two man dem. dlatego podjęło tę sprawę ażeby 
przed wyborami zjednać sobie agitatorów. Spra- 
wę tę chpe się teraz w. izbie przemycić, licząc na | 
nieświadcjmość posłów. Proponowana ustawa jest 


sA 


mie do‘ pirzyjęcia „ponieważ jest znacznem a nie- 
potrzebnyejm RAR ry 2h skarbu państwa, a w tre- 
ści ma +barakter onstytucyjny. (Ks, Lutosław- 


psia hi aromen ae aaa 

stwa, chociaż nie podaje środków, z których 

art, 10 K miałoby, pokrycie fych 

wydatków nastąpić. Minister skarbu grozi na przy- 

szły rok deficytem 180 miliardów a tutaj chodzi 
o dolewamie wody do A studni. 


Sonya, oda o ihn 
cji bisyupiej, bo, kto stanie okomiem przeciw bis 
kupom; ten dodatku. drożyźnianego nie dostamje 
.(wesolość), kto zaś będzie agitstorem, temu skarb 
wypłaci wiele oechce. 

i W Konstytucji ustaliliómy meae, że kościół. 
| rządzi: się, swojemi własnemi prawami, a tutaj 
pobedi arztolotni iw tet -chańkoaGroiekiom Wane 


| tj, doży wiścję dlatego, to T tym „= do. 
„dzi mw o ptzysporzemie 


$ siej, że arcybiskup Bilczewski ma | 
Ton "aie licząc innych zwą 


7 al e 


fłrzychodzi do tych: chudych krów, żeby je doiś, 


z: «Czy dla Poznańskiego może są te uzupelnienia po- 


strzebne? Tam gdzie Panu Bogu pobudowano 
, aleromne kościołki, ale Swehowiadatww mieszka po. 
| wielkich tolwarkach? 


Takie politywzne względy. rzemawiają” prze- 
* ciw uchwaleniu tych uzupełnień. Wszak 


> XE 
s się  fumkcjonarjuszem publicznym 2 | 
| bez. | 


METE Sry gierce sA 
CE Tymczasem wiemy, że z ambon potę- 


pi się już to Sejm, juk to różnych postów, a na- | WY 


wef Naczelnika 
| GRAIG ię: 08 Goya Ta, dnie? 


| oddajcie nam nasze środki). Czy Polska wam co. | 


E pila taaa a La 

lopolsce miajątki i „trochę przepędził  próżniaków. 

leca później zjedliście już cały fumdusz religijny - 
Stronnictwo Kat. Lud. rozdało nam tutaj walo» 


i 
| togi e oo organistów i przyjęciu | 


. dzie powierzyć rządy itule, a organistów poro- 
bió wioeministrami. aap 


reena E 


"Sejm ownsca projekt ustawy 'do komisji. siar- ` 
 bowej i wzywa ją do wypracowania nowej usta- 
wy, mocą której nie „powodując ia skarbu 
państwa na czas dopóki dobra. kościelne nie zosta- 
ną rozparcelowane, nalożonoby na wielkie beneti 
| cia kościelne obowiązek przyczynienia się do: upo- 
sażenia duchownych, nieposiadających benefi- 
cjów, lub też posiadających niewystar- 
 czająca ma ich utrzymanie, = 

` (Zabiera gloy tow. Dreszer, którego mowę po- 
-dajemy ua innem miejstu). AEC 
| Ke. Kotula broni projektu ustawy, przyczem 
skarży się na złe uposażenie duchowieństwa. ŻĄ- 
,da zwrętu dóbr: duchownych zagarniętych przez 
' państwa zaborcze, a któne przeszły później na wła- 
gność państwą polskiego i zarzuca m: in. Rządowi, 
(że parceluje te dobra bez porozumienia się ze 
sterami kościelnemi. 

Pos. Zamorski (Zw. L.N.) wystepujè zasadni- 
czo w obronie ` duchowieństwa przed  zarautami 
móców 4. lewicy. O projekcie stawy nio aie, 


mówi. 
pos. Putkiem uf! 
powiedzial, 


Ke, Maciejowic Potok z 
tow, Dreszerem: Jeden » mówców 
trzeba skończyć z zaboroami trzeba skończyć z Rzy- 
mem. Widzimy. że mie jest to walka Ł temí tc 
| „wiołami wśród duchawieństwa, które są | 


> 


sobota. 14 maja 1921 r. 


| etulon jest. ô waita z koselan, «ai wy 
iem. 

Pos. Osiecki (P. 8. L,/ Piast"), „Ustawa jest 
zbyt ogólniisowa, Wiemy, że Min, Wyznań przy- 
gotowuje ustawę o. normach wynagrodzenia księ- 


5 


|= Ponieważ jednak ustawa ta nie prędko wpły. 


nie do Sejmu, aależałoby zarządzić co potrzeba, 


ale w formie zupełnie jasnej. _Dlatego przyłą- 


cam się do wniosku, ażeby aai odesłać do | 
udżetówej. 


komisji skarbowo - bi 

Przemawiają jeszcze w obronie ów : pos. 
. Walisiak (N, Z .L.) i Piotrowski (Ch. D.); poczem 
-p. wioemimister skarbu Rybarski stwierdza, że nie 
może się zgodzić na jakiękolwiek wypłaty wstecz. 

Rząd bylby przeciwny, żeby dziś w PRZ 

ir ustalano aposób przerachowania. 

Ka Lutosławski, Krytyka duchowieństwa jn. 
kąśmy tu słyszeli nie przynosi. zaszczytu kryty- 
kom, plucie w górę ma to do siebie, że plwociny 


epadają na „plującego. Minister Robiictwa i Gi- 


Urzad Ziemski mie krępowali się, gdy oddali ma 


czekając porozumienia 20. Stolicą' Apostolską, Ni- 


poduthownych, które drogą dobrej wiary. przeszły 
do osób prywatnych mogła być kwestjonowana. 

Rozmyślnie przeoczono zastrzeżenie w tej usta- 
„wie, że dopłaty mają być_uiszezane do ręk blska- 
pów, którzy rozstrzygną. który a duchownych pd- 
trzebuje pomocy, (Wizawa na lewicy). Sẹ ludzie, 
którzy woleliby, ażeby księża wyzwolili 'się z pod 
zależności od biskupów. 

Odbieranię dóbr nigdy kościołowi ną. szkodę 
nie wyszło, ale było ono zawsze świadectwem 
zdziczenia moralnego tych, którzy te dobra odbie- 
rali. « Odbieranie dóbr przez państwo znaczyłoby, 
że państyyo grabi dobra zgromadzone przez kańo-i 


to jest właśnie świętokradztwo, 60 
„to. jest podburzanie przeciw kościo- 


ściągają ma swe sumienia klątwę wieków za zbro- 
dnie, które chcą „ulegalizować, (Głos na lewicy: co 


parcelację: dobra duchowne wbrew ustawie nie 
komu przez myśl nie przeszło, żeby 'wlasność dóbr . 


sd body EDR midaaj LEX te . dobra, | 


p. Marszałek na fo?) Jeżeli należy oddać dobra, 


W cy tg „to nie po- 
winno to iść drogą grabieży į graliów, lecz przez 
umowę ze Stolicą: "(Wielka  syrzawa: 
ma lewicy). Gdyby przed kościołem postawiono 
alternatywę, że i ie 


an a mam 


TW EE 
odesłanie ustawy 4 powrotem do komisji, 


POBÓR PODATKU, DOCHODOWEGO, 


od m 


4 t p. bo to było najłatwiejsze, śś 
Pos. Wójd 1 Średniewaki ualąją się ua wio 

sprawiedliwy wyshiar podatków po wsiach. 
Wieóminister, skarbu 'Rybarski pira że 


PRZEMÓWIENIE TOWA MORACZEWSKIEGO, 


Hp Juan Ustawa z lipca z. r. była 
nawskroś postępowa Í sprawiedliwa. Wskutek 


y podatek dochodowy 
pami tylko do obciążenia 'ludzi o stałych docho-- 
Szkoda, że ministerjum zamiast zaczekać 
earnan tej moweli' nad którą debatujemy, 
samorzutnie zastogowało zasady, żeby podstawą 
wymiaru było nie orzeczenie koza lecz zezna- 
nie płatników. t 
Skutek opóźniemia jest . takki, żę zyskują na 
niem ów, „ponieważ placą podatek pie- 


samym, jaki | | 
sam jw, "To jay „pole - dn agitecji WŚród ro- 


botników przeciw temu 'podafkowi. "Fakt, że prze» | 


ciw niemu oświadczyli się także reprezeniancj 
| PARAON wywołuje też optyczne złudzenie, 


Y 


Eak, pea sałjdzeńj paristo. Tor. Da- 
SEE za | 


| zbierze się: Zgromadzenie Narodowe 


| imieniu którego. p. Smola ZA 
okresie od dnia zarządzenia wyborów ĝo 


| ralnie, miało wszelkie cechy d 
Smola 


| koszki oraz portu w Gdyni, ofer 
é podkomisję 


ł 


| miaru. 


preysziego Seji zarządzić ma Naczelnik Pań. 


| że w tym PRS robotnicy. są. sojusznikami i Á 
i pitalistów. To oczywiście długo mie potrwa, giy dzi 


chętniej głosujemy. Domagamy się, ażeby po. 
podatkowa została jeknajszybciej zmieniona, . 
p 0 PRO: orzec, ua SR, p 
reprezentanta ministerjum nowelę. om. 
się dalej, żeby płatnik, któremu aE iy s 
pracodawca, był dokladnie informowany o tem, - 
"| me zapłacić i nie czuł się pozostawionym samowoli — 
pracodawcy, W noweli zapowiedziahej przez p. - 
wieeministra powinno być zastrzeżenie, że o ile at 
robotnicy zapłacili podatku więcej, nik stę należa- 
. ło będzie on im zwrócony, albo policzony ję 
lieska. ; 
|. Sprawosdawea p. Löwenstein aodai: się oa 
wszystkie poprawki i rezolucje z wyjątkiem tezo- 
| lucji Średniawskiego co do odraczania egzekucji ` i 
i trzeciej rezolueji Waszkiewicza, która 3 (e 
| związki zawodowe do kontroli nad sposobem wy | 


-Z powoda braku quorum głosowanie A 


ną. 


Kemisją Konsiytiepjnk; 
Na wczorajszem posiedzeniu Komisji Kon 


stytucyjnej p. Dubanowicz zaproponował 


Ustawy Przechodniej do Ustawy - Kęustykucyj. 
nej. Po krótkiej dyskusji projekt ze zmian 


mi w art. 3 przyjęto. Zmiany dotyczą tego, że: 3 
wedle propozycji p. Duwbanowicza wybory do 


* O Ustawy brzmi, jak następuje: 
Ustawa Przechodnia 

do ustawy Konstytucyjnej w sprawie ty 
sowej organizacji władzy zwierzchniej zy z 
f | pospolitej. ; ri 
Art. 1. 

"Sejm Ustawodawczy Sprawije: swą wła- 
dà w dotychćzasowym zakresie do dnia ukone. F 


nej ; rozwiązuje 
się w tym dniu z mocy samego prawa. 
„. Prawa i ATER | 
Państwa określońe w uchwale Sejmu dnia 20 
lutego 1919 r. (Dz. Pr. Nr. 19, poz. 226) trwa- 
ją do dnia. wyboru Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej na podsiąwie Konstytucji. 
Art. 8. 


nię, 
Art. 4. . a> 
E AORA nie później jednak jak 


dni od dnia ukonstytiowania się Sejmu i € 
natu na zaproszenie Marszałka nowego S 


wyboru Prezydenta Baeceypospoliej. 5 LA" 
Art. 5. 

- Ustawa niniejsza wchodzi w życie z 

ogłoszenia Ustawy Konstytucyjnej. | 
(Przeciwko głosowało „W 


brania się nowego Sejmu pelnia władzy e 
szła do rąk Naczelnika zy? coby, 


proponował także ustalenie . 
terminu zakończenia prac obecnego S S 
1 września niezależnie od tego, w 
djum wys się będą wtym 
sejmowe. 


+*+ 


j 1454 J P 
państwowej służby 


hié robót przy budowie kolei Gdynia — 


misja postanowiła wyłonić ku 
ustanowienie takiejże podiromig 


„Eos sd mienya zero 

a fit domki ada 
pisach porządkowych na drogach puh 
wiz Se Taz 


tede aA mak W ej ki. Z, L. 


budowy, pomtezyé 
która łącznie z podkomisjami dwóch innych , 
komisji interesowanych opracuje sprawozda" | 


, dzierżawnych, zawartych przez b. 
w zzieżokyztkiiówąon, toś 


Swieto 1-go Maja. 


matreł 6 żnaczetńu święa 1.60 Hej, ona 0 Bo. 


nie na plenum 


Łowicz. 


PESTRE własna). - _, 


| Dale 1-go maja w tym roku byl obchodźeńy 
TwoczyŚcie. Około godziny 11 prołetarjat 

t zgromadził się przed lokalem P. P. S., & 6 
a aa aa 


mandarem P. P. S. ul, Podrweczną, Długą, 
3 MT ZGK E Siem. przed 
(AA aao at w r 
zebramie. Przemówiemia tow. tow. Żółtka, Misie- 
wieza, Halickiego, Wojciechowskiego  Szczęsnowi- 
EN Z 


ak. 

Noea 2. Lona tylne gy GA 
nielenią i napisem „Święto Pracy", w.nocy 
| qiwietały go chenwoce Lampi 


Borysław. 
- (Korespondencja własne.) 
A, Dait 1go maja w Borysławiu wypadł wspa- 


% "Na płacu „Wfłdtorcja”, gdzie zebrały się orgami- 
sacje cobotbicie ze smiandarsmi, odbył się ogrom- 
na a Mae tow. posel Moraczewski: prze- 


wazji | 

béo robotników stosuje się bardzo, surowe kary, 
ale puszcza się płazem takie same, lub znacznie 
r TaS RES CZK 


- Walka. 0 kj Sląsk. 


"WŁOSI, POLSKA A SPRAWA ŚLĄSKA. 


'SOCJALIŚCI SŁASCY U SOCJALISTÓW 
FRANCUSKICH. 


$ 


iali członkom komisji. iż górnicy górno- | 5 
| pga przyłączenia do Polski, nawet. 
okręgach, gdzie wynik g.osowania wy- 
De Niemców. W. okręgach prze- 
ch G. Śląska sprawa narodowościowa 
ez ARY ze sprawą socjalną. Następnie 
y. Posner dawał objaśnienia co do sytuacji 
narodowościowej robotników górnośląskich. 
poz ostających pod wpływami kolonizacji i ger- 
"Podkreślił on również, iż związek 
_ gómików liczy 140 tys. członków, wobec tego, 
ie takiż związek niemiecki posiada ich zale- 
ie dwie 3 pa Tow. Posner- odwołał się do s0- 
francuskich 0 traktowanie sprawy 


wynikłe z ostatnich wydarzeń na G. Śląsku. 


„opiece e Wyre JO poer aa 
włoskiem. Komunikat głosi, iż demonstracja 
"te nie miały doniosłości, nadawanej- im 

zrase miską Minier Siama zwiad po 
pac 2 Rek aut ra bardzo. ujemne kołach 
„wywarły w 

politycznych włoskich. Opinja publiczna wio- 
ska zwraca się przeciwko rządowi . Warszaw: 


skiej z właściwego punktu widzenia. iomu. 


el, Mayeres oraz Bracke stawiali róż- „TIMES“ w OBRONIE „NIEMCÓW, 
tmidności, radząc delegacji porozumieć się Londyn, 18 maja. 
w tej =: z partja niemieckich socjalistów | (E. -o , |< występuje z ostrą krytykią 


_ROZBROJENIE NIEMIEC A SPRAWA. 
z ŚLĄSKA. $ 
a Londyn, 13. maja. 
(E: E): ‘Ambasador niemiecki zwróćił się, 
. George'a zadaniem gwarancji o0 do 
icd losów G. Śląska, oświadczając je 


tem, iż istnieje propagamda francusko - polska mæ- 
jaća za cel ośkarżanie Niemców. Wszystko to sieta 
nia ludzi niepozbewłonych zmysłu sprawiedliwo 
ści do stawania w obromie Niemeów. Komisja w 
Opała E AAA nia T 


sj eśnie, że Niemcy zyadzają się na WAMI „OPINIA TEMPS'A*. 
i  codeojoia łecz chciałyby otrzymać gwa- . APC y Ę 
 rancje co do przyszłej ewentualnej akeji' pol- Paryż, 13 maja. 
je na G. Śląsku, Na zapytanie w sprawie |. © A 1 (Havas). W -artykule zatytuło- 
malnego zajęcia Zagłębia Ruhry, Lloyd wanym: j 


jo dym iż 00 do tej sprawy ze E 


y się 2 rządami „sprzymierzonych. Co O > i c ake 
Korfantego i ruch: powstańczy porównał m inwazją 
o, oświadczył, iż uważa za ja p pij aeia. 


Dony Aey aea wena! ia pe ab) 


ro bez żadnych: za żeń. 
r: Prus wróciły żarlocme otdzi iemieckie, 
108 ‘ANGIELSKIE DLA NIENTEC. są na er | 
„B). w tutejszych kołach polesczch 
kodziły w jakikolwiek 
dliwergu stosowaniu artykułów * 


ni- Tpi też domniemani dezerterzy 

| którzy przedostają się 'ma terytorjuim płebiscytowe. 
przekonanie, iż Anglja obiecała. Niem- 
"wziąć pod uwagę ich żądania w sprawie 


W. tym „celu trzeba podjąć kroki w Betlinia. l 
kn,- ilo Niomcy: przyjmą tion. sasirza 


Połdhu, 18 maja. 
twierdzają wiadomość; że konisi ariede m 
yso- 
panien gło poz" gp ee wl 


dzić tymczasową demarkacyjną 
i Diebe do. tinj; Kortantego. Nie jest.to Po- 
dział ostateczny, gdyż głos Seaain bedzie 
miałą rada amhdsadorów. ` 
paste wyj SZTABU POWSTARCZEGO. 
© Bytom, 18 maja. 
(E. E). Komunikat sztabu z dnia 12 ma- 
ja głosi: W rejonie Gogolina przed południem 
nieprzyjaciel w sile około 3- tys. żołnierzy | 
Reichsyehty i. poliej plebiscytowej zaatakował 
pozycję naszą. Atak odparto. Również nie 
pow.odły. się ataki. nieprzyjacielskie w rejo. | 
nie, Kolonowskiej, Tarnowa i Starego Olesna. 
W rejonie. Koźla. Niemcy przeszli na prawy 
brzeg Odry, lecz dyli wyparci, Szczegóły bitwy. 
pod Kedzierzynem zięiaię 9 etra: 
nie się Niemców nad Połakami 


(BE) (Radio). 


zone uważają za  ugiłowania prze- 
ia w wykonywaniu traktati wersal- 
__. Rzad amgielski w żadnym razie nie- 

* pozwolić, by pożałowania godne 
i dbócne przesz 


iż] ią. - Rząd rari PY 
ami „sprzymierzonymi co 

: SEA się ruchowi. . w. 
roje, które obecnie . yiyit. sa 


sa rozpatrywane. zsirzelano : 


a`’ 


_ Oprócz rezokucji majowej, uchwalono jeszcze 


aaia a E a I 
Ukazał się krótki kommikat,-opisujący | 


iż maniłestacje łe.| 


„Temps "dodaje, |" 


WIADOMOŚCI ANGIELSKIE 0 LINII DE 
MARKACYJNEJ. - 


swa | 


„ROBOTNIE", nebbia mia 1924 r. 


p Danann 


ba wszelkiej przyczyny 16 kolejarzy Pola- 
„ków. Znajdywano rannych powstańców, któ- 
' rym Niemicy powbijali „gwoździe za pazizokcie. 
| lunym poucinali ręce i wykłuli oczy. IGaczel- 
na komenda powstańcza wysyła specjalną ko- 
misję celem zbadania faktów powyńszych. 
Komunikat sztabu z dnia 13 maja. Silne 
ataki nieprzyjaciela w okolicy  Gogolista od- 
parto, zajmując przytem Kępno,  Obrdbiec i 
Podbór. W rejonie Kolonowskiej nieqjtrzyja- . 


ciel atakował więkczemi siłami. Oddzialy na- 


sze wysunięte na przedpolu cofnęły mię do 


Wielkich Stanic. W okolicach Starego leśna 
nieprzyjacie! ostrzeliwał pozycje nasze % mie" 
taczy min. Na pozostałych odcinkach sytuacja 
bez zmiany. 

0 PWC ROBOTNIKÓW. ŚLĄSKICH. 


go Prozy 
©. m). Centralny zarząd związku kóljęk rol- 
niczych na Śląsku ogłosił odezwę do tomików, w 
której czytamy m, im.: 

„Rołujoy tasi. który uarówni z robcjknikami | 
podnieśli swą bróń dla oswobodzenia Górnejgo Ślą- 
Ska mają teraz obowiązek najkonieczniefsay do- 
starczenia naszym miastom potrzebnej żywności. 
Zwracamy ©ię przeto do naszych rolników: z żą- 


DELEGACJA Z ZA ODRY. 


g Bytom, 18 majs. - 
-Œ E Wezoraj przybyła do Korfantego Te 


Wilno, 18 maja. 


` (Œ. E). Litowska delegacja w Bouiseli za- 
warunki 


SEE RE Litwie. 5, 
vkladu handlowego | tranzytowego. ś 
cA wali © 

| ALondyn, 18 maja. 


E E.). Sytuacja strajkowa pogorszyła się 
znacznie. Koła robotnicze przewidują rożpo- 
oe wr gk wik 


„Hoa l sinteinistani. 


to mają na. cely wiyóówiiiić terenu do wy- 
borów © Irlandi południowej. . 


-Imita ir. Sfory. 


aana 


zmwiągiku 
| botmika” z dmia 31 marca b, T~ 


Nr 126. 


Wielomości telegraficzne. 


.— Angielskie mjnisterjum wojny EM LJ 
obecnie na Górnym Śląsku miema żadnych oddzia- 
łów angielskich. 

— Wbrew gzerzonym przez dzienniki niemiec. 
kie wiadomościom o wkroczeniu wojsk francuskich 
do zaglębia Ruhry, nząd fraauski oświadcza, że 
wszystkie wiadomości te są nieprawdziwe. - 

, — Rząd amerykański powitał z aadawoleniem 

przyjęcie ultimatum przez Niemcy. 
-— Mmerykańsica Izba reprezentantów udłiwa- 

lila bil tw sprawie zmniejszenia armji amerykań- 


-— Konferencja przedstawicieli państw mte 
syjnych monarchji Austro. - Węgierskiej przerwa- 
a 'mie doszedłszy do definitywnych wnio- 

| — Bułgarski minister spraw R AEA 


złożył w obecności przedstawicieli prasy oświad. 


czemie w sprawie nieuzasadnionych oskarżeń pe 
. waych dzienników zagranicznych -o rzektomem «r- 
gamisowania band na terytorjum Bugari îi wy- 
sylaniu ich do Macedonji Minister pświadbzyd 


formalnie, że ani jedia taka banda zie została w | 


Bułgarii utworzona. 

— W 
jada do Rosji dwie czeskie komisje hamdlowe, jed- 
na do Kiiowa, druga do Moskwy. 

— Konstytuanta łotewska uchwaliła 55 mil 
jonów rubli na cele szkolne we Wschódniej  o- 
twie, jedymej katolickiej prowincji łotewskiej. 
>a Na kolejach łotewskich podniesiono ceny 


Leś) 


ciągu najbliższych dwóch tygodni oň- | 


ża przewóz pasażerów o 50 proc, a za przewóa to- 


warów o 100 proc. 


Wyj kiini. 


-Bioro Prasowe M, S: Wojsk. komimikteje:. w. 


a notatlką, zamieszczoną w n-rze 8&8 „Ro- 


przeprowadził 
wykazało, że w każdym pociągu, zgodnie 7 porom- 
miemiem się Min, Spr. Wojsk, z Mim, Kolej Żelaz- 
mych zarezerwowany jest jedem wagon dla ofise- 


ciągu Gdańskim, dwa przedziały. Wagony te są za. 
apatmzone tablicami. z Piety mz 


Kiedy notatka wasza ukazała się w dmu 


porządzente o proywilejach kolejówych dia 
wojskowych staje się bezprawiem i nigdzie 
Le krajach kulturalnych nie jest pralctytcowa- 


wego, stwierdzić musimy, wbrew wynikom 
dochodzenia Nacz, kontr. wojsk. że częstow po- 
ciągach bywa więcej przedziałów i wagonów, 
ręzerwanaych dla wojskowych, aniżeli przer 
widuje porozumienie się Min. Kolei z Min. 
Spraw Wojsk. Czasami wystarcza napie 
kredą na ścianach wagonu, aby ten stat się 
mdedostępny dta publiczności i. częstokroć pu- 


rów, drugi dla żołnierzy, ewentualnie jak w por. 


ku, istniał jeszcze ofiejalnie (aczkolwiek już ; 


Kimi Kani ninja p Toiy | SEC 


sihr yach „Wyjaśnienia* biura praso- 


siy opuszczał stację i pusty dojeżdżał do ` 
miieljsca przeznaczenia. Stanowczo zaprotesto- : 


| wag musimy» przeciwko zastrzeżeniu ` Biura 


Prasowego, że w żadnym wypadku nie może 


| byG usprawiedliwione zajriowanie walnych 


pak ge w wagonach „wojskowych przes lud- 


ność. Powoływanić się na to, że wsiadający w - 
drodze wojskowi moga nie znaleźć miejsc —- 


mie wytrzymuje żadńej krytyki. Zawsze mala- 
złaby się rada, -zreszta nic w tem niema 


| strasimego, jeśli pp. oficerowie czasami „mur 


qdbywać podróż na kurytarzach”, kiedy 


i mogą. w takich warunkach odbywać podiróż 


starcy, dzieci i ludzie słabi. 

Wyjaśnienie powyższe „Biura Prasówe- 
go” wystawia bardzo smutne świadectwo gro- 
zumienta przez M. 8. Wojsk. potrzeb Imdnośói 
i stosunku wojskowych, których liczba = 


| się zmniejsza, do „cywilów”; 
władze 


wojskowe chce traktować tak, jak trad trak” 


- Rzym, 18 maja. towaty r TA państwa zaborcze. 


(GE. E). „Secoło” podaje, iż minister hr. 
dą złożył dymisję Giolittiemu, który go 
prosił o zatrzymanie teki do czasu otwarcia 
izby. Sforza. mą być przeznaczony na zez 
dora włoskiego w Paryżu. D 

WYSTAPIENIE NOWEGO. KANCLERZA NIE- 

MIROKIEGO. j 

: Berlin, 18 ' maja. 
170(P. a. TY Wied: B. K. Na wczorajszem. po- 
siedzeniu rady, państwa przedstawił się nówy kanc- 
lerz Rzeszy dr, Wirth, przyczam wygłosił krótkie 
przemówienie, w którem zaznaczył, że rząd nie mo- 
że jeszcze przedłożyć żadnego programu. atoli bę- 
dzie: uprawiał politykę, zmierzającą do urzeczywi- 
stnienia bez zastrzeżeń wieanków przyjętego utti- 


2 a mn 


= 


1 
| 


Taroa aaa a a 


-fiłosv_ czytelników. 


„W sprawie demobilizacji j 
` Szanowna Redakejo! bn 
Ośmielamy się uwrócić do Szanownej Redalkcji 
z prośbą o wyjaśmiemie, zemu mie zostaliśmy jæ- 
szcze zwolnieni z wojska, pomimo, te żołnierza 
1896 roczhika w innych formacjach podlegają już 
demobilizacji. I my mamy rodziny, którę oczekują 
nas i naszej pracy. Niejeden z mas już siódmy rok 


wodę cj A A EE 


ńego życia, 
GAS 6 waj 10 E 


amen nznzcH i 


PEDONE y STOOT TAR mae TWUA r ; a 


mea 


| Czysty uiefałszowany, pożywny 
(Tłuszcz jadalny Ceres 
KROCZY YYY 


mię zawiera, w przeciwitństwie do margaryny, 
"ani ier pii ani soli. 


Ai 462116 i 247/12 


Ruch rob otniczy: 


2. życia marti. Id datni matr, ery A 
są Komunikat C. K. Wa 


| Centralny Komitet Wykonawczy : P. P. s. 
zawiadamia, że poseł na Sejm i członek orga* 
ulzacji przemyskiej P, P, S., Stanisław Łańcue- 
ki, zgłosił wystąpienie z Partji i ze Związku 
Polskich Posłów Socjalistycznych. 

Wobec powyższego Centralny Komitet Wy- 
konawozy wżywa niniejszym p. Stanisława 
Łańcuckiego do niezwłocznego złożenia man- 
datu poselskiego, który p. Łąńcucki uzyskał z 
listy Polskiej Partji Socjalistycznej. 

Do powyższego komunikatu dodamy kil- 
ka niezbędnych wyjaśnień. P. Stanisław Łań- 
cucki zgłosił swoje wystąpienie pismem z 
Frenni e S m: W piśmie swo- 
jem p. Łańcucki występuje przeciwko polityce 
partji z zarzutami dobrze znanemi z komuni- 
stycznych odezw. P. Łańcucki oświadcza, że 
już od dłuższego czasu to wiedział, ale liczył M 


kolaj; „Z pamiętnika 
książki („Trybuna Ludó p” ałoeią N 
rjat* Zot Wojmarowskiej). Z życia organizacji; ko 
respondencje; różne; odcinek „Mądrość dziecięca“ 
Tołstoja, 
Wyszedł z druku Nr, 19 „Wyzwolenia Społecz. 
nego organu P, P. S, w Białej-Cieszynie, o naste- 
pującej treści: „Polski Górny Śląsk w miebezpie- 
czeństwie*,- „Prawicowy toscowik Zamorski”, „U- 
roczysty obchód 1 maja”, wiersz „Niech żyje se- 
nat“, „Wściekłość i głupota klerykalna”, „Wojna 
religijna na wschodzie *; Koncie; Przegląd 
zagrañicmy:; Wiadomości ; Różne; Z ru- 
chu socjalistycznego, 


Bueh - my: 


W obliczu strajku w przemyśle naftowym. 
(Od poniedziałku dnia 9 b. m. toczą się 


na „poprawę“ partji. (Ponieważ ta Pe ár we Lwowie układy między Izbą pracodawców 
piła, p. Łańcucki występuje z partji i przemysłu naflowego a Zw. Zaw. robotników) 
P. S Po'4 dniach wskutek bezprzykładnego oporu 


oi sprawa ta istotnie datuje się od dłuż: - 
szego czasu. Niektórzy tow. zgłosili się do klu- 
bu poselskiego ze skargą na posła Łańcuckie- 
go, że utrzymuje polityczne stosunki z komuni- 
 stami i pomaga im w robocie. Zarzuty te Z. 
P. P..S. rozpatrywał. iP. Łafńcucki utrzymy- 
wał, że jest niewinny, że fakt, na który oskar- 
| żenie się powoływało, jest czysto „przypadko- 
wy i że on z-komunistami mie ma nic wspól- 
nego. Ponieważ p. Łańcucki zobowiązał się 
złożyć klubowi oświadczenie tej treści na pi- 
śmie — postanowiono ma tem poprzestać. f 
- Obecne wystąpinie p. Łańcuckiego jest | 
dowodem, jak nieszczera była wówczas jego 
obrona. Dowodzi zarazem, że oskarżenie iby- 


pzeki 
RE. MI się, 26 to w niędaie: 
kiej be i móże się ujawnić LE] i 
rięc 


za sobą jego wydalenie z partji. ae. Aaa Aa jara pod uw: drożyzna 
ten fakt uprzedzić, artykułów pierweże; potrzeby gy danej miejscowo- 
i Dodamy jeszcze, że p. Łańcucki, który o- | ści — wnosimy jednakże, że powyższe w dahym 
becnie występuje ż „oskarżeniem” przeciwko wypadku nie było wzięte pod uwagę, gdyż w Prusz- 
partji, nigdy na żadnem posiedzeniu Z. P. P, | kowię artykuły pierwszej potrzeby są faktycznie 
S. mie wystąpił nie już z oskarżeniem, ale na- droższe niż w Warsiawie od 20 do 50 prot., co 
weż z krytyką polityki -partji lub taktyki klu- | stwierdza załączony ao niniejszego odnośny wykaz 
bu. Bruździł pocichu. oem, zatwierdzony prez Magistraty m. Warszawy 1 


m. Pruszkowa, „wysiawiony za okres czasu od dnia 
Konferencja w sprawie Wschodniej Małopolski, | sq i4, 80 kwietnia r. b. na artykuły pierważej po. 
W dniu 11 maja odbyła się w tokalu Z. P. 


trzeby, *- 
P. S..w Sejmie konferencja w sprawie Wscho* Zaznaczyć mvsimy, 
| dniej Małopolski, Obecni byli tow.tow. Barlic- 


przedsiebiorców, którzy odrzucili propozycję 
robotników, aby utrzymać dotychczasowy stan 
rzeczy odnośnie do uprawnień organizacyj- 
nych — układy zostały zerwane. : Robotnicy 
zmuszeni zostali do rozpoczęcia walki obron- 
nej, wobec zamachów przedsiębiorców na ich 
prawa. ( Wybuchu strajku "wobec tego spo- 
„dziewać się należy we wtorek lub w środę.) 
Krzywda pracowników szpitalnych w Tworkach, 

Otrarovjemg odpis następującego podania; 

Do Prezydjum Rady Ministrów: - 

My, niżej podpisami pracownicy Państwowego 
Smpitala dla chorych psychiczńie w earth — 
niniejszem zoer się z mpyfantom „49. odnos- 


- 


że nie jest % tylko ssh 
przejściowy, gdyż w Pruszkowie i przed wojną afr- 


ki, Daszyński, Diamand, _ Dreszer, Gumplo- | tykuły picryszej polrzeby były droższe, niż ww War- 
wicz, Hausner, Hołówko, Lówenherc, Mali- | szawie, - JC 
-nowski, Niedziałowski, Pużak i -Ziemięcki. Wprost dziwnem mam się wydaja, że Prusz- 


ków, — Szczyt pake, adp cya zi, 
zny, „zaliczony został do 2 pasa drożyźnianego, jak 
przykład Pomań, gdzie artykuły pierwszej poty 
są tańsze więcej, niż o połowę, 


Konferencje zagaił: tow. Ni ukowski, 
wyjaśniając cel. konferencji, Na pirzewodniczą- 
cego powołano tow, Diamapda, W. dłuższej 
dyskusji zabierali głos towtow.. Hausner 
Gumplow;cz, Lóweuhere, Daszyński, Holów | 
ko, Malinowski. |" 

a Postanowieno powołać - do życia osobną | 

wars dla szczegółowego opracowania od- 
nośnych projektów; do komisji weszli towtow, 

Daszyński, Hausner, Hołówko, L 


Btóra bedziemy się bronić 
Moraczewski, Niedziałkowski i Diamand, jako środkarni, Hiti K 
przewodniczacy. | Twort. 12 maja 1001 r. ne 
Posiedzenie konferencji odroczono A Sro f Następuił, przeszło 200 podpisów, 


dy 18 maja, 


Majówka w Pilawach. Okręgowy ` Komitet 
Robotniczy P, P, S. w niedzielę, d. 15 b, m, n- 


| kału OKR, (Al, Jerozolimskie. 56) peer się po- 
Sjedzenie komitetu i mężów zaufania, ` 
Egzekutywa OKR, Dzis o godz. 6 w lokalu 
- QKR. (Al. Jerozolimskie 66), odbędzie się posie- | taa i ezki, Kor 
' dzenie egzekutywy OKR. | - 
Dzielnica Śródmiejska. Dziś o godz. 7 w lokalu 
OKR. (Al. Jerozolimskie 56) odbędzie się posiedze. 
nie Komitety dzielnicy, 
Bzielniea Ochota, Jutro o godz, 2 pp. w lokali 
dzielnicy (Grójecka 45 m, 86) odbędzie się ogólne 
zebran e członków, 


_ Klub Mandolinistów, Wszy szyscy członkowie Klu- -| 
bu mandolinistów obowiązani są uczestniczyć wW 
niedzielę ne majówce. Zbiórka na st, kolejki Gró- 
łeckiej, o godz, 8 rano pumktualnia, 

PRASA PARTYJNA, | mieściu z powodu wyjazdu do sprzedania 


Oferty sub.: S. R. w biurza oyło- 
' szeń Rajznera Twarda 8. 


e. 


nismot piciowa, Roentgen. Marszałkowska 118 
tel. 108-61, öd 9—1 i 5—7. Panie 1—25 = 


Wyszedł z druku Nr. 19 „Głosu Kobiet“, dwu- | 
dnika P. P. S, Na bogatą całość numeru ekłąda- 


PN POAPA J. Piper Inżynier, Warszawą 
i TA 


nę Z. m | 


| ników kolejowych wezwano ma miejsce 


e Raimos: Melalowcyt Z pówódu zietena 


nie wadi czynny, Z". <a 
rządza Majówkę w lesie Pilawskim, Bufet ni ERO èz aa 
miejsou, Bilety w conie mk, 100, dia do + | nan 
lat 5 bezpłatnie, od 5 — 10 po mk. | Wasa | py 
_ nabywać móżńa w sekretarjacie OKR. 
_ wyjazdu na kolejce. z Kod moda. Sidi 


wowee Choroby skóry, włosów, pE a 


_ Barssaikoweka L 


panesananan 


St. Mroczkowski 


C Y R K 9 (ul. Grdynacka); 
Dziś walczą: . 


Decydująca Stakker I Patigiier; Ka: 


wan—śiziar; -Jackson—Deckert; Rise 
sbacher—Zufa; Kroton—Hirsz. Przed 
itema now. progr. atrakcji. . 


ronika. 


STAN POGODY 
(według danych Państwowego Instytutu Meteoro- 
logicznego), 

Temperatura najwyższa Wynosiła wezoraj w 
Warszawie. 16,07, najniższa 120,3. - 

Przewidywany przebieg pogody w dniu dzi. 
siojszym: Na północy Polski przeważmie dość po- 
godnie, ma połódniu — zachmurzenie zmienne. i 
miejscami drobne opady; lekki wzrast. temperatu- 
ty, umiarkowane wiatry % kierunków pólnoenó- 


l wschodnich i wschodnich, 


Opłata za rozdawanie kartek. Z powodu wiado- 
móżój pism, iż: rządcy' domów pobierają za ostatnio 
rozdane karty po mk, $ i że na pobieranie tej o 
płaty użyskali lstowną zgodę Wydziału Zaopatry- 
mania, Sekcja rozdziału kart wyjaśnia, iż zwróciła 
się do Stowarzyszenia Rządców z prośbą o rozdanie 
uart. kgekijąs ©, Goatiiia członków 
tegoż Stowarzyszenia i 1/zazmaczając, iź rozdanie kart 
leży w interesie ludności z uwagi na ukazanie się 


„Co do : 
"Wydziału adi ok jedynie Sto- 
Rządoów poczymienie wszelkich liro- 


Niedoszły proces lwowskiego „Puzappu*, Na 
dzień 10 b. m, wyznaczona była we Lwowie rot- 
prawa przed przysięgłymi » powodu skargi (Puzay- 
pir o obrazę czci, dokonaną przez redakcję „Dzien 
mika Ludowego“. Tymczasem stała się rzecz cha- 


ia RZ 


cie skargi jest, | rzecz prosta, zupelnem potępieniem 
instytucji, / nadużycia przekazanie już żostały 
Iwowskiemi urzędowi śledczemnu. 

(W związku z nadużyciami Iwowskiego „Puzap- 
pu*, o których donosiliśmy już w „Róbótniku”, 
przybyło z Warszawy do. Lwowa kilku. urzędników 
różnych ministerjów, którzy wraz z komisją skon- 
trującą badają księgi 1 owa- 
me w Puzappie: Skontrum to, które odbywa się w 
biurze wydziału aprowizacyjnego, wkrótce ma być 
ukończone, 


Dotychczaa z rozkami sedziego śledenego uresz- 


naczęlmika, p. Cisówzkiego, który wyd 
porządzenie naty pru 
bitego do XVI komisarjatu, gdzie z 


kał. ; le od- 

ae Beni śe zę e 
|| Żandarm Dąbrowski, który podobo jest „na 
_| stsnowisku* jeszcze z „w dobrych 
| erskich, mie zapomina w stosunku 

mików o carskich metod ' dętą jednak, że od. 


Pana muze "Bre 


postępowania nie będą tc s 


E) Przepisy o przyroście wartości sierachomej, 
wg zatwierdził projekt zmiany pań, 7 tymęza. 


chomej, w obrębie m. st, Warszawy. =- 


Kliniki państwowego instyżutu denżystyczne- 
go zawiadamiają, że przyjmułą pacjentów m choro. 
„hami zębów į jamy ustnej i są czynne codziennie 
od 9-ej rano do 7-ej wiecz. Klinika chirurgiczno- 
stomatologiczna (wyjmowanie zębów, leczenie 
chorób jamy ustnej); klinika zachowawcza (lecze- 
nie i plambowanie zębów), —przy ul. Manszałkow- 


rakterystyczna: w dni 10. b, m, otrzymała rodal- 
| cia mi państwa 


i sowych przepisów wykonawczych statutit o ‘podatka | 
"| miejskim od przyrostu wartości własności niemi. 


lig wodny motorowy 


oraz 20 morgów gospodarstwa w śród-. 


A 


skiej 116, róg Złotej. Klinika zębów sztucznych 
(korony. mosty, dostawki kauczukowe è zlote, przy 


ZEBRANIA I ODCZYTY. ^ 


Zjarą uauezycielstwa. IM Zjezi delegatów. 
Związku Polskiego Nauczycielstwa szkól powszech- 


' nych Rzeczypospolitej (Polskiej, odbędzie się wspól. 
„| nie o celegatami Związku za Nauczyciel. 


swa polskich szkól! średnich w dniach 15, 16, 17 


-i 18 maja rb, w TWarstawie w sali Rady Miejskiej, 


Ogólem reprezentowanych będzie około 30 ty". 
sięcy nauczycieli. Zjazd zapowiada się ciekawie i 
ZE 

kurs sztuki kochania odbędzie 
sisata: Brodka Kupie ll Ry tl 
gienicznego. Bilety do nabycia w księgarmi 
dego i S-ki oraz w kasie T-wa Hygienianega z 
Karowa 31. 


WYPADKI. 


Zabójstwo dezertera-ziodzieja, Wczoraj w - 
talu św. Rocha zmarł 29-letni Stanisław WE 
zerter i zlodziej, który rw. ubiegłą niedzielę, t. j. 
w dzień swych imienin został zraniony trzy razy no. 


żem w trzuch i udo przez kolegę swego, również 
dezertera, Władysława Sikorskiego pó. ul, Wila- 
nowskiej Nr. 24 Na dwa dni przed krwawą rot- 
prawą Schab (nigdzie mie zatneldowany) J, przywoi 
do sklepu geta o składu tarb 
gera. przy U. pode j 6 frares podczas p a 
ionowania skradl z ladzie ma 
wej palta pordel, oem rra 5560 mie ę mk, gotówką 
oraz dowody osobiste R ME 

s Schab, p ło wyłletzy cx 
ku władze wojskowe, 

Kajas fo i w szpitału sa órego po 
Badał dokumenty. Tym sposobem i do prasy Sakae. 
ła się wiaćomość, łe K r został ciężko raniony, 

m Fajrero krewni i zmajogni, dowiedziawszy się 
z pism o wypadku przyszłi do mieszkania Kriigera, 
zastali k przy najiepszem zdrowiu. Skradzioną reni Beo 
tówikę -oczywiświe jè mie odzyska, 
kórski, Który nararie poca? się za Walentego rób nei 
laka. został aresztowany Nocy wezorajszej ae 
merja aresztowała na w, Wi jeszcme cte- 
rech wspólników szajki Sikorski — Schab, Ostatni 
dokonał w wojsku defraudacji na pół miljona 
aR A aeoea się w randze porie 
n 

Złośliwe: konie, Przy m. Żelaznej Nr. 58 koń - 
uderzył wypis 4i-ietniego Jana Maja ń zranit go., 
w gou 


wargę i Podbródek. 

©. „Na ul. Senatorskiej przy ratuszu konie strato- 
wały studenta ie-leiniego Je m u które 
go lekarz pogotowia stwierdził rany tłuczone na 
głowie i prawej ręce, 

Rozstrzelanie banórtów, Wyrokiem sądu we 
Włocławku rozstrzelani zostali bandyci bracia 
toni i Władysław Kruzifiscy — oskarżemi o 
nie sze: ( napadów rabumkowych w pow. włoe” 
ławskim, Nadto Wiadysław Kr, był oskarżony o na- 
pad i zamoróowźnie mah. Kolków przy ul. zyk 
bowskiej Nr, 67 w Warszawie, 

| Aue know Ne 


Z sądów. 


_ Druga sprawa Domu Bankowego 8, Natanpón N 
Synowie, s 


paren aidowe, War iy "ony * nej 
end jb świadomie 


| SE RRE SĘ 


i państwowe, 
roine sprawy karne, częścice 


Urząd Gospodarczy z i 
iytywy dla firmy Bi. s radyy 4] 
peia około 12 mikionów marek, na 
E. Heiman w Gdańsku, co jako 
chunka 


uprzedniego 
isji dewizowej. . 20 rd stycznia T. 


= bankowy S. Natanson sprzedał 
Tow. Fabryk’ Cukru dc 
w 
= zaden tea oai Pó ię 
po 
konyapadki te siębowię += 
i i 2 dm, 7 rm 


Samo osła staję. które onegdaj SAB 4, 


| pietat inspektor G'ównej komendy Policji prey Mil- 


jum Spraw „ P 
tene raene zostało na o odezwy r 
Skarbu do Prokuratora okręgowego, który 
: chodzenie, w myśl przepisów prawą, przesłał do air 


- pokoa ministerjalna, w osobach dr. p 
skiego. jako przewodniczącego oraz. dr. Wytrwała 


4 Leśniewskiego (świadkowie w sprawie) podczas 
rewizji w banku Nażansonów między innerni osta- 


ma» > 


19einieg oska mel Baar ko u mu rany W 


TR 
ze . 
b.. 


ari ar RLE 


r BAT s 
> MA TEDNE ABE ACP VEAR 


* 
pb, 


6 „ROBOTNIK“, sobota, 14 maja 1921 r. > Nr. 126 
ZO : 3 
uła, i ią firma oaogól kak, mafe obroty ay wa- | też BS odpowiedzialność wobec sądu przy, i 
j- stwierdził dr, Barański). Działał w dowej wie- Teatr Polski, Dziś tro. „K e W z 
go zagranicznej. t ok posjada b. rozie- | muje na siebie, rze i był pewny, że w razie potrzeby pozwolenie Toair Mały, Dziś i o, af lotne oe 1 
ph ga i z Serii rih mi 'zagranicznemi, Insty" Wniosek przedstawiciela oskarżenia yk do po- | dła m państwowej będzie uzyskane. Gdy Teatr Roduta Dziś į codzienne „Przechodzień*” 
je te zatomiiaa okonywały znacznych obrotów | ciągnięcia į Kazimietza Natansona jako gó wnego óżmiej przyszła odpowiedź odmowna — Toatr Kozma'tości, Dziś i jutro „Carewicz Ae 
markami jpolskiemi alan rahunkach w dir. | kierownika banku do odpowiedzialmości został | mówi daj — nie zańeagowaiem już na to z leksy”, 
mie, 3 grę znerennić zasciają je stmami w mankach | odparty przez rzeczników obrony i sę: pokoju | niedopatrzenia. Teatr Praski, Dziś premjera „Królowa przed- 
Roa parer ma uu a przez b wniosek alarde pozostawi? f Świadek Edward nich stwierdza, że | meta ', 4 i 
j sponujgo oiemi © Oskarżony nie przyznał do ah coo „dom bankowy .uskutecznił wypiaty 400 dolarów w ' Teatr Powszec y- Dziś premiera „Szukajcie 
rzecz firm krajowych ś zagranicznych. y pi ey tym samym dniu kiedy komisja dewizowa Siid- dziecka”, z f 


czając, ża gdy wojskowy urząd gospodarczy wniógł 
pianis na zakup fasoli dia przekazania ich na 
rachunek Heimana w Gdańsku, nie zawshzł sę o- 
skarżony ami chwili pieniądze przyjąć i przekazać 
je wedii przeznaczenia. rę” oj Ai 


Co do prowadzenia ksiąg w banku Natanso- 
nów rewizji ustaliła w nich pewne niedokładno- 

nawet poprawki i skrobania, co firma tioma- 
É niedbalstwem urzędników, którzy w inqych 
nonmainych czasach zosłaliby za taki czyn wani 
żę Aloe ze M pri 

leszcze A przywolaniem sprawy do sadze- komisji. 
nia oskarżony Ascher złoży? gądowi  deklaraoj nie neleg zapomi że były to czasy ce in- 
ttórą i w sądzie potwierdził, że jest od wielu ie A sk dy 


m dysponentem firmy i w tym charakte- | za czyn Nrycach niepatrjotyczn: gdyb. it ina- 
rze załatwiał wszelkie czynności wewnętrzne zu- | czej, "Pakt sprzedaży 400 pana JĄ: p ajer 
pat sambodzielnie, w: większej części wypad- | uważał, że w owym. czasie linja działania komisji 

ów bez uprzedniego nawet porozumienia się z | dewizowej nie miała jeszcze wytycznej, nie byla 


szefem firmy. Wyjednywenie zaś od komisji de- wa i dlatego o tranzakcji nie meldowat tem- 


że rzecz wymagaia o zaiabwiemi 
roze esz yeah g ree amesa S 
rykański jest instytucją 


wizowej zezwołenia na pojedyncze ` operacje cal- 
| kowicie należało dg jego kompetencji i p. K. Na- 
tanson: do tych spraw się nia wirącał. 


1 obecnie 


Operetka 
Marszałkowska 125, 
„CZARNY KOT“ 
* Codziennie 2 przedstaw. o 7 i 9 w. 
Dwa zespoły. 
Kasa czynna od 12-—2 i od 5 w. 


JLE PAN 


.? 


| lziś żali 


"BAR : $ aaa Lista Ofiar 


ioy w Komitecie Zjednoczenia Górnego Śląska z Rzplitą Krak. Przedm.eście Nr. 6 © 
na powstańców górnośląskich w pos odezwy z dnia 6 b. m. 


EE a EYE py OE "ZET PEPE 

„Bobrzyński mimp: 50, Dorożyński “mlp. 1500. 
Umaniec mk, niem. 10, Koło ję nc w 

R ie MA LOSS la cake. 500 RAPA 
mem, srebr, 144 niem. pap, 56, nubli srebr. 3i 
dilonem 310 kap. Kosowski mkp. 209, Tekla Mar- 
comi micp. 200, Golgbiowsey mka 8 200. Plesniewien 
mkp. 500. Grzybowska mip, 1 00. Culecki nkp, 100. 


pańsbwową (co też później 


' operetka w 3-ch aktach. 
Reżyser: M. Dowmunt: Kapelmistrz: M. Kochanowski. 


Ww akcie I tańce układu baletm. Z. Nellego a) flirt murzynów b) czardaśz e) dans des Apaches. 


Ks, Rek mbp, 100, Kolasiński kp. 100, Zarzycki 
ej m, e zk: 


| mikp, 
wkp; 5100, 
1000, Se 


kooperat. gosp, mikp, kontroli, 

wydz, XVII az 1200 i róbli sar. 10. ben 
000, Kasa Skarbowa w Lunińcu m 

300. Kasa s laina s Saa pop 11%. 

dział Sztabu. 10 dywizji miop. 450, 


hurt, 
służby, 


owy ni 200, Sle ka 0 Se: 82. rydz. d dystansu YI w. 
a erpi -| szat W ATSZAWA- 
MI 20 due N aa zk: 1000. | Główna tip, 2748 Śakieryki miop. 500. wni- 


Praco 
Dr: Giżycki mkp. 400. K. J, Nowiccy miep, 200. J. | oy? Pistytatu 'ottalmiemnego mip: 1642 fem, 50. Dr. 


Nowicka mk. niem, 2, rubli carskich 109, Bank | Z, Zabawska micp. 2000, samopo- 
Związku Ziemian z polecenia d-ra J mocy .apo:ecznej milcp, 22971, Od ks Wład, Ol- 
mip. 5000, Lucjan Dobrzański w Śokólce mkp szewskiego zebrane w kościele. . 8900. Od 
3430. Komis Jebiscytowy 0. M, R. . Zebrane od 

w Turku miep, 1235, Sekretarz sądu pokoju w'| mieszkańców domu nr. 14 ma ul, Brzeskiej mkp. 
muep. 600. Olszewski ze wsi. Solistowo | 800. Dr, Czesław Stankiewicz mk. niem 74 W dn 


mip, 100. Współpracownicy firmy Herman Meyer, 

3 7200. Towarzystwo kC =" Leg b, instytutu 

> ocjemniaiych mkp, H. mkp. 100. Komiiet 
o Piebiscytowy w Turku head Bi. W. Resko mkp.. 
- 1000. Od pracowników Głównego Zarządu budow= 

|. gietwa polowego w Utracie mkp. 10620. Wydział 
K Przewozowo-Taryfowy P, K. P, mikp, 2000. Perso- 
l nel szkoly Nr. 26, Żelazna %4, mkp. „ Od pra- 
eowników urzędu poczt i telegatów w. Lublinie 

mikp. 8094, W, M. Stelik mkp, 500. jedna mk, niem. 


Parowa Zegluga Warszawska 


, zaviadamia, że już ku rsuje regularnie co drugi dzień z prawej strony mostu Kierbedzia 


je) Parowy Statek „Minister 
meses Warszawą a płockiem i z powrotem, 


który odchódzi z Warszawy o 12 w nocy, a z Płocka o 7 wiecz. Bagaże i wszelkie 
ładunki przyjmują się przez cały dzień na przystani -z prawej strony mostu Kierbedzia. 


Rh UWAGA: Statek odcnodzi poz w sobstą o godz. 12 w nocy. 


Daję na raty! 


Garnitury mó Okrycia, Kostjumy Damskie oraz To- 
wary. Manufakturowe. Franciszkańska 3; Ma Ge 
AE a 0 SZ 


Palta damskie i kostjumy 


' kouerkatowe, sukianna | inne począwszy od 4000 
mk. Wykwintna robotał Najnowsze fasonyl -> : 
Znana pracownia Kapucyńska 13—2, vis à vis Miodowej. 


Oren rza, anatina EE EA 
ACZNOSC 50 proce. TANIEJ! 
Pierwszorzędn Ski MA. Ki ü e s z ma e g 


"KRAWIEC 
(b. krawiec f. Wyszomirski, Nison) - 
Row olipie 20 m. 30 
ý wykonywa wszelkie obstalunki z własnych i powierzonych ma- 
narty lean? ostatnich modeli. Fanitan „| sumiępne 
wykonanie. ; 


towarowej, st, Warszawa-Gd 
bottików, rzemieślników i oticjalistów cukrowni 
Dobrzelin zmizp, 18578 fen, 50, 


„Ti -erYOSII 


"BR 


"Milość męża. 


NBA POIAR ta oszczędna i praktyczna żona, która nię oddaje sztyw= 
_ nej bielizny poza dom, lecz prasuje ją w domu krochmałem. biy- 
K; © szezem „MORAWY“ z. białym niedźwiedziem. Sposób użycia na 
dej torebce, do którego łatwo się zastosować. Dostać wszędzie. 
S ; Wystrzegać się naśladownictw. / 


Bielizna to majątek 


è 1 praz to wzorowe .gospodynie krochmalą nie żadną mąką, kar- 
A ib inną, która psuje tkaninę I żółci bieliznę, lecz cudow-. 
Ę A nym krochmaiem „iłórawy:*. Opak. 1, Ys i Y f. netto wagi. Ce- 

| (5 Prastópna. Żądać wyraźnie „Morawy z białym niedźwie= | jesjonek i saków po 4200. 
s ziem | wystrzegać się naśladownictw. sę 


_ Redaktor udęzętny: dr, P, Penh ` 


koki 
wawców (czynie) 


Sana niebywałych sprzedawać. 
że na składzie kamasze czarne 


ATRADETMEN 


Lecznica chirurgiczna 


pz S. Raubinrota telof. SE T 
= „od 9—10 rano | od 4—6 pp. >- 


i Ból głowy i Migrenę 


momentalnie usuwają proszki 


- Biuro Pośrednictua wa Pracy 
My Ziównkiej Sir Strzecze Akademickiej i Toy TAM Ig 


` czynne od 12—2 i 7—9 wiecz. . . 


kwalifikowanych nauczycieli (ki), korępe 
sktykantów DAIEN M2 tiya iranier ch 
wisi oraz praktykantów dentystycznych 


Konkurencja. Przyjdź Ispraniż 


Den fandlowo- komisowy. „MALIWA" 
Złota 30, 


A cela  słateienia kupna kaźdemu ubrań gołowych « 
wych, kortowych i bawełnianych, aw 


6260 do 3600. Duży wybór płaszczy impregnowanych po 6475 mk.,|k sk AŚ yte A 
Dla. pań spódniczki po 450 owska 99. Bank Ludowa od g 5 
mobilizowanym ustępstwa. 


 Gdkiio w drukarni „łiobotaika”, Warecka 7. 


wita Pe na tranzakcię. 


W „obronie oskarżonego. A. przemawiali sdwo- | | Przedstawienia ro RAA Biuro Central- 


ne K. M K. A. (Bracka 18) przyjmuje zapisy na 


zkaci: H, Mengar FA. Konia. 
teatrze Polskim do 15-20 majas ` 
Sędzia Pokoju, po krótkiej przerwie, ogłos— Rowy akorement w 5 | 
po całodziennych rozprawach wyrok, uznający oko- a 0 grany będzie „Szal“ Krzywoszew | 


„liczności dagodzace i skazujący Filipa Aschera na 
100 tysięcy marek grzywny, lub w razie niezapła- 
cenia na 6 miesięcy więzienia i na opłatę kosziów 
NE w tysięcy marek. 


Koncert V=kameralny w Konserwatorjnm ną | 
„mnaczuny ma t6 méja nie odbędzie się, 


Druga czarodziejska zabawa, Dla dzieci całej 
Warszawy pod wytrawią reżyserją p. Br. Iwanow* 
skiego odbędzie się druga Czarodziejska Zabwa 
pw niedzielę, 'd, 22 maja o godz, 5pps'w sali T-wą 
A myg: ienióg-ego (Karowangi)r Bilety w cenie od 50 

o 160 mk, nahywać a: w „księganzi Wendego, 
Pilkos Przedm, 9. 


. 


Teatr i Muzyka. ; 
"Teatr Wioiki, Dziś g)> ka Butterfly", Od ju | 


tra przepiaw ionia teatru Wielkiego roppoczypeć 
„się będą o godz, 8 wiecz. 


KOSHON 


Librietto Lokesza i Kottowa. 


(Król | 
giełdy) 


-  PWMĘ "ERAT" 


Muzyka Beli Zerkowicza. 


- Jest najlepszem masłem roSlinnem 
Zastępuje w. zupełności MASŁO. 
Codziennie świeżo wyrabiane. | [R 


Tow. Akc. Libawskiej Fabryki 
š (dawniej KIELER) . 
a a Gocławska 9. 


Lek: 
"JE. ME. N 
muję od 10—1 i 0d 3—7.. 
'olska: 34—5, Igie „Piętro. 


Dr. Jelnicki 


Choroby skórne i wenery: - 
A 10—1 i 5—7. Panie 1—2. 


wogrodzka 22. Telef. 70-43. 


Minem rhoma 


wykwalifikowana do szpało- FR 
wania sztucznego jedwabiu na 
'Zgiosié 26 mrg rej m. 98 0u Hi 


Midzwyczajaa okazja 
Spódnice angielskie Mk. 209 
eakiety damskie 
Bluzki wełniane 
Bluzki batystowe 
Suknie wełniane 
Koszule damskie 

> „Dział hławatny: 
Surówka szeroka metr 
Madapoląmy dobr. gat. a 

Weny na suknie KZ 


Korty podw. szerokości, 
Cajgi = 


potrzebni. - Oferiy pod f , 
„oraz wszelką meska konfekcję j 


pisaid „Mechanik“ do admin. Kon 
„Robotnika“ Warecka 7. d 


indeks zgubiono w tramwaju ga 
dwunastego wydział ” PR 
py Ostrowska. Proszę złożyć $ 
ncelarja Uniwersytetu. Aż 


B-cia ZANDER -~ 
86 MARSZAŁKOWSKA $8. ` 


wierzę i swędzenie skóry 
usuwa w ciągu 5 dni 


prem kukunaś 
1) nie plami bielizny — posiadając 


żę otepia si pa Re. i ug” 
nie vdlepia się ciele — nie zawierając częśc 
NAJUPORCZYWSZY 3 wchłania się: c ma w skorę, jak gliceryna. 


4) posiada miły zapac 
Apteka J. WERGOCZEGO ul. Furmańska 19. 
Żądać wszędzie. 8128 


“Henryk Bezmaski 
| me jestem socjalistzą 


Cena iO mk., z przesyłką mk, il. 


' Nabyć można .w Administracji „Głosu Koblet” (Warecka 7) ł 
w O. K. R. (Al. Jerozolimskie 36). 
TT wać Torea meierier nnns 
prezerwaty* 


i UGŁOSZENIA M 3 binoklo, rezemer 


podwórzu, Jerozolimska 47 
żołądka,  kisze me ; zdolne maszynistki 
Choroby. iae KE" = „AO 


do strojnej bielizny 
czą szwajcarskie Gorzkie Żioła damskiej.  Perkowicz Nowo-kKar-. 
D-ra Bauera. Sprzedają. apteki, 


melicka la m. 9. 
składy apteczne. KBIKI 0 ea dziecin: 
WSR IA ę nego damskieqą, k 
denie AT go znanej wytworni. „edność” 
Szpitalna 4. rt, pw konkurencyjne © 
la gilaTZE, cach lekcje gry sa. trżebnych do 
c 

sadniczej. Niecała Kole g r li adzi E. s oa poeg 
Tana aia Ds sprzedania 3 bi~ głaszać się rN eaea: 
vkazyinig lardy z kompletami 63 fabryka lodów | JO WE FARA Z. 
piramidek z kości słoniowej, szaf- 14031000 tymczasowe zaświad- 
kami i t. p. Wiadomość Marszał- R one zag ~ M rpyna 

yonizego Birbau hazi- 
mierza 26. P 


z Kogutkiem 
gf 00 ry t zc aptecz. 

Gąseckiego.. 
W „Warszawie. 


G 


mas 


na miejscu i na ibi miej 


o wełnia- 
takowe po 
Ubrania od 1800 do 8500 mk. Tam- 
i żólte pierwszorzędnej roboty od 


„mk... Zde- 9.do 2 po połud. 


Wydawca: Rada Nacz. P. P. 3 


` 


